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Bracia Chłopi 
Ludowcy baczność!!

Pamiętajcie, że z i cztery miesiące od 
M i  sit powszechne wy nory do Stjniu na 
podstawie nowego prawa wyborczego, 

Według tego prawa Sejm powinien się 
afcfoUć

a) z 5 posłów profesorów najwyższych 
••kół,

b, z 8 posłow księżych osy li biskupów,
c) Z 44 posłów obszarników,
d) s jj pojłćw fabrykantów » kupców,
ę)  • 2 posłów rseraMlników miejskich, 
jf) s 47 posłów miejskich,
g) • 12 posłów robotników miejskich
b) z 105 posłów chłopskich, w tem C 7  
C h łopów  polskich, 48 chłopów ru

•kich.

Wybory to roz.l/zygn* ę tem, jakie moją 
być rządy w kraju, czy mają pozostaó 
nadal rządy dotychczasowe to jest księżo 
unądnięso.ssiaoheokie, esy też lud nareszcie 
ma dejść do należnego głosu, wpływu 
I anaesenia.

Ifamiestnik, starostowie, pbszarwioy, ksie 
to, ursędnicy, w-zysoy oni na uwoicłj 
schadzkach i naradach mówią jut o tych 
wyborach. Medytują oni nad tero, w jaki 
by sposób można albo zagrabić chłopskie 
mandaty w ręce obszarników, księży, urzę­
dników, albo gdsieby się to aie dało, na* 
rzucić na posłów potulnych lisuuiów, byle 
nie dopuścić do wyboru śmiałych, rady­
kalnych posłów ludowców.

Naprawdę już najwyższy czas, aby i Bią* 
fia Chłopi Ludowcy rozpoczęli pracą przed­
wyborczą. Hasłem na .sm  musimy ud ><* 
być  w s zy s tk i*  6 7  m an datów , nie 
oddamy ani jednego mandatu ani w ręce 
wrogów ludu, ani w ręce liyuniów, ani 
W rące rozbijaczy ąrmij chłopskiej.

Dlatego organizujmy się, porozumiewajmy 
się przy każdej sfosobnośei, prarujmy wy­
trwałe, poufn e, uważajmy pilnie na za- 
bUgł przeciwu.kt w W  fcaftdej g-uin o 
m usi być  n a sz  k om ite t P S L. dla 
pilnowania i prsygotowywauia wyborów,

J a n  Sit,piński.

Konstytucya 
Trzeciego Maja,
Nieopisana rndośó zapanowała trzeciego 

Maja 1791 r. w Warszawie. Pomimo opozy­
cji magnatów Br unickich, Rzewuskich, Ko­
sakowskich t L p, większość sejmowa u- 
chwaliła w owym pamiętnym dniu częścio­
wą naprawę stosunków w Poiset Prawo to 
nazywa iię „Konstytucją Trzeciego Maja“. 
Gruntowniejazą zmianą wprowadzała nowa 
ustawa dla mieszkańców miast. Włościa­
nom gwarantował artykuł czwarty tej Kon­
stytucji tylko tyle, ie na przyszłość nie wol­
no było panom Samowolnie zmieniać wa­
runków umowy z chłopami, ani co do po­
siadania gruntu, ani eo do świadczeń pań. 
szczyżnianyeh na rzecz właściciela-szlachci­
ca, lec* zmiany takie miąly się odbywać wo­
bec sądów.

Małe to było polepszenie. Ale i na to ma- 
gnaei nie chcieli się w sadeu »posób zgodzić. 
Do Niemcewicza, który razem »  Staszicem 
i Kołłątajem najgorliwiej napierał na uchwa 
lenie Konstytucji, jeden z magnatów zawo­
łał w £ejmie te słowa: „Wyrodku, i Ty sam 
dawny szlachcic za chłopami odezwać się 
ważysz!"*

Konstytucja Trzeciego Mają nie zdoła)a 
już uratować Polski, Zniszczyli ją zaraz 
magnaci polscy, którzy pod osłoną wojsk 
rosyjskich zjechali się nazajutrz w Targo­
wicy i zawiązali konfederację targowicką, 
którą podjęła walkę przeciwko konstytucji. 
Stąd powstałą nazwa „targowicaan", to zna­
czy wrogów ludu, którzy nie chcą dopuścić 
do przyznania ludowi należnych praw. choć 
wiedzą, że tylko potęga ludu polskiego mo­
że dać narodowi wolność i suę przeciwko 
Rosji i Prusom.

Czesi przez podział postów czeskich na kil­
ka klubów nie mają takiego wpływu.

Jastto oczywiście kłamstwo, bo solidar­
ność Koła wychodzi na pożytek tylko wstecz­
nikom i kai jerowiczom, oraz rządowi, ale 
naród śle wychodki aw taluam krępowaniu 
posłów.

Posłuchał my, jak czeska gazet* chłop­
ska aa śiasku po prostu kpi sobie z na­
szego polskiego służalstwa. biorąc przykład 
z książek szkolnych czeskich a polskich na 
Słąsicu- Pisze un» tak*

„W  naszych czeskich elementarzach har­
do i wesoło ozy ta chłopczyk. Mówię po 
czesku* jestem Cząoham. Siostra moia jest 
takgą Tseszką. odsiedzi moi są również

Konstytucja Trzeciego Maja jes| dlatego 
wielką pamiątką narodową, źe świadczy po 
wieczne czasy wobec całego świata, iż naród
nasz by} żywotny, chciał się ratować dro­
gą postępu, a upadliśmy tylko przez samo- 
lubstwo magnatów l podstępne działanie 
Rosji i Pruą,

Tomasz Chłopaki.

Elementarz czeski — 
a elementarz polski.

Koło polsko-pańskie tumani naród nasz, 
że ono przez swoją solidarność ma najwię­
kszy wpływ na rządy w Austrji i we naj­
lepiej broni naszych praw narodowych, ą *e

Czechami, Językiem naszym jest język cze­
ski, Kochamy naszą piękną ojczyznę czeską 
itdf Pe tego elementarz czeski zdobią ry­
ciny ęzewkie Aloszą, tak, £a jest on na 
w ukrój own»ką książką.

Natomiast elementair polski jest metylko 
słabym podręcznikiem co do strony dydak­
tycznej r metodycznej, lecz dla narodowego 
uyohowąnia dziatwy zupełnie bezwarto­
ściowym. Skoro w książce, podawanej po 
raz pieiwsgy uczniom, nie znajdzie się na­
wet uaswy ua.rodu(!!), do którego się nale­
ży, i  której uarsn niczego się nie dowie 
o swoim języku — no to przecież obiaw 
haniebny i niesłychany. Słów Polak, Po­
lacy, język polski, Polska, Śląsk nie spo­
tykamy tam- Narodowego ducha próżnobyś 
tum dsnkaj- Taki sam duch panuje w książ­
kach do czytania. My (Czesi) mamy n. p. 
cenne ustępy historyczne z dziejów husyc- 
kich A  Jiraska, rozkoszny Wiera? „Modli­
twa gsaskiego rolnika11, Polacy za to jałowe 
płody poetyckie, w których mpwa o czerni 
bez krwi, przesiąkniętym bojaiuią, by snaó 
słowo polski lab Polak nie rozbiło Austrjia.

Tak, panowie możno władcy polscy, tak 
panie Pembowski i panie Leo czy Głąbiń- 
ski, powinniścis sobie dobrze zapamiętać to 
świadectwo ozn&kie. Toż nie dziwota, że 
Z takich książek szkolnych dziecko po sze­
ściu latach przymusu szkolnego nawet czy­
tań *>'_■ id* może nauczyć, Ale za to eksce- 
lenov j i hrabiów to my Polacy mamy dużo 
więcaj, niż Czesi,

U progu.
Czyżby u progu do ra ju ? !

Pows' wJmie już (UU przyjął się t 
j^ego auehowieóstwa Zwyczaj za my
fu  ty nie1 jaskiej pr~ad ludowcami i ir 
„wywrotowcami*. Cfelużó piekielna ji 
dawna o».yha i oczekuje na należu

Każdy chłop p r e n n i e n  m ie ć  u  s i e b ie  w  d o m u  K s ią ż k ą  p .  G R A B C A  p .  t.

S B O Ludowcach
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ofiary: czytelników Przyjaciela Ludu, Za ­
raniu i innych pism ludowych. Cale szczę­
ście, źe ci czytelnicy jeszcze parę numerów 
Przyjaciela chcą przeczytać i wolą jeszcze 
na razie pc tej grzesznej ziemi chodzić, 
wiedzą bowiem z opowiadań obznaięmió- 
nych ze stanem piekieł osób duchownych 
te  w piekle gazet najprawdopodobniej czy­
tać nib będzie wolno
- O ile jednak napróżno oczekują piekła 
na ludowców, o tyle i w niebie przezna 
czone miejsca dla naszych rozmaitych na­
rodowych świętoszków pustkafni świecą, tak 
bowiem naczelni prowodyrzy, jak i skro­
mne owieczki w o l ą  na t ym pado l e  
p ł a c z u  d o b i j a ć  s i ę  f o r t un y ,  urzę­
dów i innych ziemskicn rzeczy, niż iść do 
nieba. Tak dalece sprawy poszły, że jedne 
go z w szechpolaków, pobożnego Stasia Głą- 
bińskiego nawet na uwszałk-t krajowego 
chciano forsować, no a co kłopotu jest z ob­
sadzeniem ministerstwa Galicji, to aż strach, 
tu bowiem i pobożni polscy leo-demokraci

niemniej żarliwi długosiki, a i inni niez­
gorsi, na fotela ministerialnym zasiąść ra­
dzi, jakkolwiek bez teki. I  to jest ich naj­
większa troska.
Cóż porabia, „bezbożny* Stapiński?
Stapiński dokonał jeszcze jednej „zbro­

dni*. Zwyciężył zupełnie dłngosików. Ecn- 
gres w Krakowie dał dowód, że siła chłop­
ska się wzmogła potężnie, ze lud polski 
zorganizowany jest głęboko świadom swo­
ich zadań i że nie będzie oszozędzał ni wy­
silać w,' ni ofiar w w waice o swoje prawa 
z reakcyjnymi, z wyzyskującymi lud ży­
wiołami i ich lokajami. Ten potężny głos 
ludu, jaki zatargał duszą całego narodu, 
napawa dziś bojażnią i strachem bezbrzeż­
nym naszych wrogów. Skomlą też, jak so­
baki, a ze na własnych siłach oprzeć się 
nie mogą, zatem Ogiądf ją się na wsze stro­
ny, skądby ,“>kl sukni ■ nadi.ągnął. Czułe 
oczy robią do centralnego rządn, narzekają 
na kler, że niedostatecznie popiera dłngo- 
lL Sw. płaczą przed wszystkimi wielmożami 

krajowego i pozakr&jowego autoramentu, 
„te jak ich nie wspomogą, to  t»a  Gtapiń- 
ski nietylko ich pożre, ale Bóg jeden wib, 
co jeszcze zrobi". „Ze Koło polil .e — tę 
narodową świętość — rozbije, to rzecz pe­
wna".

Nowe kłopoty Koła polskiego 
I długosików.

Tymczasem centralny rząd austrjacki na 
podstawie § 14 rządzi, u 1, jakby nie 
istniała żadna konstytucja, tak, jakbyśmy 
żyli w erze skrajnego uespotrzmn, przy- 
czem nakłada na Ind uciążliwe podatki, se­
tki miljonów poświęca na nieproduktywne 
cele, jakiemi są bezustanne zbrojenia, a ani 
nie stara nę przyjść Indowi z pomocą na­
leżytą z powodn niesłychanych gospodar­
czych klęsk, ani też nie chce dać grosza 
na inwestycje, jak L»nały, spławność rzek, 
budowa kolei lokalnych, dróg itp., coby po­
niekąd, po pierwsze dało pracę tysiącom 
bezrobotnych, po drugie przyczyniłoby się 
do wzmożenia Bogactwa krajowego, wpły 
nąłoby na podniesienie przemysłu, handlu, 
rolnictwa i górnictwa, coby również i po­
datkową zdolność ludności spotęgowało. 
Czynniki jednak, kierujące nawą państwa, 
są ślepe na najistotniejsze potrzeby ludno­
ści, ich bowiem uwaga gdzieindziej zwró­
cona .

W  Budapeszcie zjadą się znowu delegacje 
i będą radzić długo i szeroko będą rozpra­
wiać. Lecz znowu nie zajmie ich nędza In­
du. Z góry możemy być pewni że się tam 
nie znajdzie nikt, ktoby krzywdy nasze 
i bole podniósł. Ani sprawa emigracji i szy­
kan ciężkich i bolesnych, ani sprawa akcji 
zapomogowej z powodu elementarnej klęski

i przesilenia gospodarczego, wywołanego 
groźbami wojennemi, nie będą przedmio­
tem obrad. Jesteśmy pewni, źe nawet nowe 
bezprawia, ktć.ych ofiai, ^adn bracia nasi 
pod zaborem pruskim, ani systematyczne 
Lęęienie narodu polskiego pod zaborem ro­
syjskim nie staną się fHarami, na których 
oprze się postępowanie przedstawicielstwa 
polskiego.

100 m iljonów  na nowe, 10 cm. haubice 
porno i mujony 15 cm. ciężkie haubice, 
425 miljonów znowu na okręty wojenrie, 
któreby dostały 35 cm. armaty, r e o r g a ­
n i z a c j a  a r t y l e r j i  f o i t e c z n e j  i 
w o j s k  t e c h n i c z n y c h ,  to znaczy na 
język popularny — miljony i miljony, po­
większenie floty powierznej, w z m o c ­
n i en i e  k a w a l e r j i  i d o d a n i e  do 
n i e j  n o w y c h  f o r m a c j i ,  poprawa a- 
wansów oficerskich — oto przedmiot 
i mate*jał obrad i trosk „naszej1* reprezen 
tacji w delegacjach t

Oczywiście dziś rozmaite pisma kolar 
skich stronnictw rozmaite w tej sprawie 
wypowiadają zaama, niektóre, jak np. „No­
wa Reforma1*, bardzo buńczucznie rozpra­
wiają na temat konieczności zwołania! par­
lamentu — zobaczymy jednak. Skoro przyj­
dzie do dzieła, to w s z y s t k i e  p a r t j e  
k o l a r s k i e :  i partja Lea i wszechpolacy 
i zainorszczycy' i dłngociki będą głosować 
za koniecznościami państwowemi, uchwali, 
nowe ogromne ciężary, zapomną w 
c h w i l i  s tan  ow cz e j  o g i n ą c y m  
g ł o d u  ludz i e ,  swych w y b o r ca ch ,  albo 
co najwyżej uciekną za drzwi i — pobra­
wszy dziesiątki wrócą do domowych piele­
szy, b y  d a l e j  s z e r o k o  r o z p r a w i a ć  
o tein, „ile to krzywd Indowi wyrządził 
Stapińskiu.

„Gdyby cn był w delegacjach, to byłby 
nowy jakiś skandal, nap«wnoby wyjecha 
z szykanami emigrantów, albo z ignorowa­
niem krzyku rozpaczy, wydzierającego Bię 
z chłopskiej uciśnionej piersi, albo — o zgro­
zo — wyciągnąłby tam jakąś sprawę, jak- 
to chłopu ludowcowi za zwykłą obrazówk 
parę miesięcy wsypali, albo zrobiłby jakiś 
inny „Kanaijan-jPacyfiku. Cóżby na io 
rzekł złotokołnierzowy naród, cóżby na to 
powiedziała ojczyzna, co katolicki koś 
ciół?I

Co dodaje grozy czasom?!
Chwila jest tern groźniejszą, iż z każdym 

minionym dniem zbliżają się wybory do 
sejmu Stronnictwa kolarskie, między nie­
mi i dłngosiki starają się nie od dziś o wsze 
laką pomoc. N a  nas zw a l ą  się g r o m y  
z ambon,  na nas spadną  w y j ą t k o  
we  r o z p o r z ą d z e n i a  w ład z ,  w s z y ­
s tko  p ó j d z i e  p r z e c i w  nam, g d y ż  
to  b ędą  p i e r w s z e  w y b o r y  do sej  
mn na .mocy  pow s ze c hn e go ,  t a j n e ­
go  i b e z p o ś r e d n i e g o  prawa  w y ­
b o r c z e g o .  One zmienią wygląd sejmu, 
od i ch  w y n i k a  z a l e ż n y  k i e r u n e k  
p rac  j e g o :  j e g o  p o s t a n o w i e ń  i u- 
c h wa ł  p r a w o d a w c z y c h .  My liczymy

?rllco na własne siły i pomoc ludu. 
o jednak, a nie co innego rozstrzygnie 

przy wyborach. To też nasi wrogowie nie 
od dziś joż obmyślają sposoby i środki na 
otumanienie lndn, na uśpienie jego czujno­
ści, na steroryzowan'., ;o i zniechęcenie do 
walki. Gromy już padły. Zewsząd sypią się 
na nas wyzwiska karczemne i ordynarne— 
tem kolarskie stronnictwa kampanję zapo­
wiadają.

C z e m ż e ż  w y  B ra c i ’a C h ł o p i  od­
p o w i e c i e  na w y r z ą d z a n e  sobie  
z n i e w a g i ? !  Tem, źe ani jeden Wasz 
chłopski wróg, ani wszech polak ani klery- 
cał, ani długosik, ani żaden podolak, czy 

konserwatysta nie wejazie do sejma przez 
Was wybrany.

Gotujcie się B ratia  uo w a lk i! Będzie 
ona ciężką...

H a s ł t m  d l a  W a s  n i e c h  b ę d z i e  
k r z y k  c h ł o p ó w  wypędzonych przez 
g ł ó d  z k i a j u  do P . ls, n a b i t y c h  
pod J eną  p r z e z  P rusaków.

Do Pras wygnała ich geopodarka szła 
checka z krajn i służalcza polityka polskiego 
Koła. Józef Sanojca.

Radykalna Demokracja.
Tak się nazywa nowe .stronnictwo w Ga­

licji, uworzone przez posła lwowskiego Er­
nesta B r e i t e r a ,  z siedzibą we Lwowie. 
Dziś właśnie, 3 maja, odbywa się pierwszy 
walny zjazd organizatorów i zwolenników 
tego stronnictwa, którego organem jest ga­
zeta „Monitor", tygodnik wycnodzący już 
od 20 lat we Lwowie.

Radykalna Demokracja będzie stronni­
ctwem prawie v.yłąvznie miesuczańskiem, 
naszemi chłop'kiemi sprawami zajmować 
się ona będzie chyba tylko wyjątkrsro pi iy- 
godnie. Głównie zechce Radykalna Demo­
kracja zorganizować rzemieślników, kupców 
i urzędników niższych stopni, tak w wiel­
kich, jak i w małych miastach i miastecz­
kach.

Do R(adykalnej) D(emokracji) mają na­
leżeć jako członkowie zarówno Polacy, jtk  
i Rusini, na zasadzie równouprawnienia. 
Jesteśmy bardzo ciekawi, jak ta próba a»ę 
powiedzie.

Za błąd poczytujemy to nowemu stron­
nictwa R. D., że uznaje żydów w GaLęjv 
za osobny, trzeci naród, obok Polaków 
i Rusinów. Wiemy i uznajemy, Ce jest o- 
soLua religjA żydowska, czyli starozakonna, 
albo ^Mojżeszowa, ale osobnym narodem 
żydzi w Polsce nigdy nie byk i być nie 
mogą. Uznaje to i przeważna część żydów 
i dlatego zalicza się otwarcie do narodn 
polskiego.

Co do innych dążeń programowych R. D., 
to określa je sama nazwa nowego stroni* - 
ctwa. Ma ono być radykalne, to acnyma 
traktować wszystkie sprawy zasadniczo, 
jak to mówią „bez rękawiczek", nie owija­
jąc niczego w bawełnę. Ma ono być demo­
kratyczne, to znaczy, że wi zelkie sprawy 
mają być osądzano ze stanowiska ludowego. 
Wszystko, co szkodzi ludowi, ma być zwal 
czane bezwzględnie, a popierane ma być 
znów wszystko, co pomaga i służy In­
dowi.

Polityki prawdziwie radykalnej i rzeczy­
wiście demokratycznej bardzo potrzeba w na­
szych miastach i miasteczkach, gdzie zako­
rzeniła się albo konserw a, nieudolna pod 
mianem „polskiej demokracji", albo naj­
szkodliwsza reakcja klery kalno-szl ach weka 
pod płaszczykiem narodowo-demokratyczi o- 
wszechpoislom. Socjalna demokracja orga­
nizuje robotników, Polskie Stroi ictwo Po­
stępowe (Wiek Nowy) jednoczy też niepo­
dległościową ui « uger tj ę i Hd miejski, ale 
takiej powszechnej walki z wstecznictweza, 
jaką my, lndowcy, prowadzimy na wsi, 
w miastach dotychczach nie widać. To tnź 
mi0 sta, które w innych naród icn stanowią 
środowiska pracy postępowej, n nas eta ją 
się schroniskiem dla szlachetczyzny i hd“-« 
rykalizmu. TY takich środowiskach urzę­
dnicy przesiąkają duchem wrogim dla ru­
chu ludowego, stają się narzędziami do 
prześladowania i gnębienia lndowoów.

Z tych powodów i bardzo wiela innych 
pragniemy, aby w miastach nabrano się do 
eczenia niezdrowych stosunków, do rugo­

wania wszechpolaków i wątpliwych demo­
kratów. Stosunki mi jakie pozostają w ści­
słej łączności ze stosunkami wiejskiemu Zła 
gospodarka i zła polityka w miastach od­
bija się potem bardzo dotkliwie na okol*

Austro Amerykana Triest
3 3  PAROW CÓW  O CEAN ICZN YCH

Regularny ł bezpośredni przewóz oeób oraz wysyłka frachtów do Sfc. Zje­
dnoczonych, Kanady, Argentyny, Brazylii, Grecyi, Włoch, Afryki, Htepanii 

i t. d p'erwtzorzodnyinl parowcami pocztowymi 1 '
ala przyje:j  B 'rói e wycieczkowe jemnośd i wypocznk po morza Sródziemnem.

Informacji udzielają i sprzeda* kart okrętowych unkutecania.ą naetępnj J* 
biura własne Towarzystw:

Krakóf ul. Lub.ez 5. naprzedr* dworca kołat 
Triest, Dyrekcja Via Mclmo Picolo 2. 
Wiedeń Biuro pa.«a :erskie I. Kertnering 7.

»  » m U. Kaiser Jozefstr 36.
Lw ów  . .  Gródecka 93.
O erm oTce . Ratuszowa 14.
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cznycL wsiach, które zjeżdżają do miasta 
aa targi, oraz do rozmaitych urzędów, le 
karzy, adwokatów, inżynierów, przedsię­
biorców itp. Dlatego życzymy wszystkim 
po*sępowym, stronnictwom miejskim powo

uauaio w upr^^rania rupiecia. Spodziewamy 
się, że i RaJ^kilna Demokracja w tym kie 
runka pójdzie i dlatego powstanie tego no 
wego stroiuuctna uważamy za wypaaek 
korzystny.

Potrzeba rychłej sesji parlament!
Dhigoaiki zabiegają o posadą ministra ala Kędziora. — Zażarta walka w  Kole 
pańskiem. — Głupkowaty pomysł długosików. — Zgłosili wniosek w  Kole 

•  osunięcie u.skupa Wałęgi, a tercz stchórzyli i wykręcają się sianem.

Lis* z Wiednia.
Odzywają się coraz częściej glosy za 

zwołaniem par lamentu choćby na krótką 
sesję z  koncern maja lub początkiem 
czerwca br. i ukróceniem absolutnych rzą 
dów § 14. Za pomocą tego paragrafu rząd 
uchwala sobie wszystko, co zechce, na' 
kłada nowe ciężary i nowe podatki na 
chłopów, małomieszczan i robotników, a 
bynajmniej nie myśli o skasowaniu nie 
sprawiedliwych postanowień i o ulżeniu 
twardej doli chłopskiej. Tak dłużej być 
nic może, aby rząd pomiatał parlamen­
tem i lekceważył chłopskie żądania. Te 
rządy absolutne § 14 muszą się rychio 
skończyć w Austrji, Która niby uchodzi 
za państwo konstytucyjne. Lud wielkim 
głosem domaga się, aby w Austryi zaist­
niały raz wreszcie normalne stosunki po­
lityczne, aby przedstawicielstwo ludów — 
Rada państwa, przestała być igraszką w 
rękach rządu hr. Stirka —  i zaczęła wre­
szcie spełniać swoje zadania na pożytek 
ludu. Sesja jak najrychlejsza jest konie­
cznie potrzebna, zwłaszcza, że czeka na 
załatwienie dużo pilnych spraw, które do­
tyczą chłopow.

W  Kraju naszym coraz gorzej słychać, 
nędza z dniem każdym wzrasta na wsi w 
niebywały spusób, nie puszczają ludzi do­
rosłych za granicę, po rożnych władzach 
dz.eją się niesłychane, o pomstę do nieba 
wołające nadużycia i bezprawia, starosto­
wie tu i ówdzie poczynają hulać, jak za 
dawnych czasów, a księża w oarazo wielu 
powiatach — za podszeptem wszechpo- 
Iaków, prześladują chłopćw-ludowców w 
sposób dotąd niepraktykowany .

Te wszystkie punkta nasi posłowie-lu- 
d , wcy poruszyć muszą w parlamencie 
przed całym światem, jeżeli tylko sesja 
się odbędzie. A  mogą to śmiało uczynić, 
bo nie są bynrt mniej nlczem skrępowani, 
jeszcze w grudniu zeszłego roku odrzuci­
wszy precz kaganiec Kuła pańskiego, któ­
re wysłnguje się zawsze rządowi, a o chło­
pów wcale się nie troszczy. Poslowie-dłu- 
goslkl ze średniawskim 1 Witosem na cze­
le, nie będą mogli nawet pary puścić w Ra­
dzie państwa przeciw krzywdom i bez­
prawiom bo im na tó nie pozwala statut 
Koła polskiego, no I panowie by slv na nfcH 
rogn ewali, gdyby tylko zaczęli ujmować 
się śmielej za chłopami. Zresztą długisiki 
idą i iść muszą za rządem, bo chcą mieć 
po osławionym Długoszu znowu swojego 
ministra, aby ten miał suta pensję. A chło­
py niech dalej znoszą biedę, byle tylko 
radca dworu Kęd*for został ministrem I 
Ekscelencją!

Tak pojmują politykę długoslkl w par­
lamencie! Ale o tern poniżej,

W  tern miejscu jeszcze nadmieniamy, 
że są staraniu , e strony bardzo wielu 
stronnictw, aby

zwołać parlament na 8 czerwca br.
W  ten poniedziałek zbierają się prze- 

wódcy wszystkich partyj w Wiedniu na 
naradę, celem uruchomienia Rady pafi- 
stwa. Wszystko zależeć będzie od Cze­

chów, Jeżeli posłowie czescy puwiedzą, 
że nie zaprzestaną Obstrukcji w Izbie za- 
pomocą wygłaszania długich przemówień, 
to sesji w lecie wcaie nie oęazie —  i § la 
dalej będzie rządził ze szkodą interesów 
i państwa.

•  •  *

Prawie cały osiatnl tydzień Koto pań­
skie szachrowało w Wiedniu, obmyślając, 
jakby też dla swoich „głowaczy** wyiar- 
gować u rządu dwie posady ministerial­
ne! ho Koio pańskie zamiast oręuowac za 
sprawami krajowemi, zjechało się do W ie­
dnia, by swoich porobić ministrami. Naj­
pierw demokraci miejscy, uchwaiiń, by 
burmistrz miasta Krakowa Leo został 
mianowany ministrem dla Galicji. Długo- 
siki znów przez usta Średniawskiego za­
żądali tej samej posady dla Kędziora. — 
Wszechpolacy posuw iii jako kandydatów 
na ministrów dwóch urzędników polskich 
czemu znów inni się sprzeciwili. Cała ta 
czereda kołowa zaczęła się skandalicznie 
kłócić, intrygować i woazić za czuby, Kę­
dzior nie chciał ustąpić Leowi, a Leo zwal 
czał Kędziora, Abrahamowicz z namiest­
nikiem KorytowsKim kopał dołki pod Le- 
em. Skończyło się na tern, że z powodu 
tych.intryg i walk ani Leo, ani Kędzior 
nie został ministrem. Sprawę obsadzenia 
opróżninycn posad ministeryalnych odro­
czono na czas późniejszy.

Przy tej okazji jednak wy'azło szydło 
z worka. Oto długoslki puścili farbę, że 
im chodzi głównie o posadę ministerialną 
dla Kędziora, który dotąd udawał, że nie 
:tce zostać ministrem. Trzeba nam sobie 
to dobrze zapamiętać, jak długosikf w 
Wiedniu zabiegają o swoje własne gru­
bo płatne posady, a zaniedbują całkiem 
chłopskie interesiL

Na zakończenie wspomnieć jeszcze na­
leży o głupkowatym wniosku długosików, 
zgłoszonym na posiedzeniu komisji parla­
mentarnej Koła pańskiego. Otóż hr. Rej 
na mocy upoważnienia i uchwały „Klubu** 
długosików —  wyrwał się jak Filip z Ko­
nopi, z żądaniem usunięcia bi&Lupr Walę- 
g! z jego stanowiska!! Naturalnie wszy­
scy wyśmiali taki wniosek, który mógł 
się zrodzić chyba w głowach tumanów i 
matołków politycznych. Ani parlament, 
ani delegacje, ani rząd nie mianuje prze­
cież biskupów —  więc też nie mają prawa 
ich usuwać 1 Biskupów mianuje papież — 
za zgodą rządu —  i tylko papież może ich 
oddalać —  za jakieś bardzo grube prze 
winy. Biskup Walera rozpętał straszna 
wojnę przeciw ludowcom w swej djece- 
zjl — ale my ludowcy tej wojny wcale 
się nie lękamy — I przetrwamy ją przy 
Bożeł pomocy. Jest nam obojętne czy nas 
prześladuje Wałęga, czy miejsce jego zaj 
mie inny prześladowca na biskupim stol­
cu. Dlatego też takie wnioski 1 pomysły, 
iak hr. Reja, co do zdegradowania bisku­
pa Wałegi wyglądają śmiesznie —  i szko­
dzą ruchowi ludowemu.

Wniosek hr. Reja opublikowany we 
wszystkich gazetach, przestraszył jednak 
mocno długosików. Zrzucali z tronu bi­

skupa w pokoju, zamkniętym na cztery, 
spusty I.ecz, gdy się spostrzegli, że o 
wniosku tym dowie się z gazet biskup i 
księża, przestraszyli się własnej odwagi, 
ogon schowali pod siebie i zaczęli wykrę­
cać się sianem. Dc gazet puścili odwoła­
nie poprzedniej wiadomości, zaklinając 
się, że lubią biskupa Wałęgę i nie chcą go 
degradować. Tchórzostwo długosików o- 
kazaio się w całej pełni Takie „stronni­
ctwo*', jak długosiki —  nawet babka ko­
ścielna może sobie mieć za... baj-bardzo...

* * i*

Prezes Stapińskl bawił przez trzy In 
w Wiedniu, urgując po ministerstwach 
przyspieszenie załatwienia różnych spraw, 
dotyczących Braci-Chłopów.

Rewizja programu.
i i .

Nie należy w polityce przyszłej PSU. ES- 
pominąć, że rozwój gospodarczy Galicji 
wstrzymywany jest przez konkurencję eko­
nomiczną przemysłowych prowincji &u- 
strjackich, Czech i Dolnej fi ustrji, i że poli­
tyka rządu austrjackiego idzie właśnie w 
tym kierunku, by jialicję utrzymać na ni­
skim stopniu rozwoju ekonomicznego, bo 
tatwiej będzie ona polem zbytu dla wyro 
bów austrjackich.

Dmą więc naszym panom w trąby wielko- 
agrarne, by mniejszą wagę kładli na prze 
inysł Galicji, a wmawiali w chłopa galicyj­
skiego, że jako producent ma iść za 
wielkich cbsz&nuKó w, którzy go zamknęli 
cłami, wygórował, ceny za produkta ziemne 
i powoli głodzą, o ile nie ucieknie do kraju 
mniej zaludnionego, o wyższej płacy w prze 
myślę.

Bo Galicja zachodnia ma ludność gęstą: 
przeszło 100 mieszkańców na kiiomcttze 
i wadrutowym. A tylko ptzy rozwiniętym 
przemyśle-itri j taki może wyżywić swoich.

Polityka więc ludowa czynnik ten p r z e ­
m ys łu  powinna siMie podkreślić.

Masom, nie mającym ziemi, lub mającym 
jej tyle, że nie wystarcza na wszelkie po­
trzeby, musi się dać przemysł, któryby był 
dla nich dochodem ubocznym, dał im egzy­
stencję ludzką i nie wyganiał za morze.

Tutaj w tych dążeniach styka się program 
PSL. z programem partji robotniczej — oba 
te programy, repr v atujące ludność pracu­
jącą, mają w stosunkach gaUcyjskich wspól­
ną podstawę i wspólny kierunek rozwoju, 
bo chłop galicyjski po przesileniach ekono­
micznych ostatnich łat przy całym swoim 
programie agrarnym jest robotnikiem i wal­
czyć musi o wyzwolenie społeczne na równi 
z nim.

Nie tylko w sprawie ekonomicznej mą 
PSL styczne ze stronictwem robotniczem.

Za niem i stronnictwami postępowemi 
PSL. WBpólnie, bo przeciw reakcji wszech- 
polsko-klerykalnej musi w dzisiejszych sto­
sunkach zdrowsza politycznie część społe­
czeństwa utworzyć blok, któryby zachowu­
jąc odrębne interesy jej warstw, jednoczył ją 
w politycznej walce przeciw zjednoczonej 
reakcji, jaką wytworzyły ostatnie czasy re­
formy Bejmowej, przełomu PSL., bezparla- 
mentaryzmu i t. d., która to reakcja ku wsi 
galicyjskiej wykreśliła drogę.

Wiele jeszcze punktów programowych 
PSL. musi być przedyskutowanych.

Kwestja przemysłu, kooperacji (rolnej i 
przemysłowej) to zagadnienia najbliższe.

Należy pomyśleć o podniesieniu gospo­
darstw dotychczasowych chłopskich prz^z 
ich o-hronę u s t a w o w ą ,  a nie d o r y w ­
czą,  która, okazała się marną (jak to widać 
z dzisiejszej klęski elementarnej).

W interesie własnego zdro­
wia powitJen każdy palić 
wyłącznie tylko bibułki „C zuw aj

m g  zaopatrzone banderolą Pol- 
skiego Związku Laczyciel- 
stwa ludowe r^o w Galicy! 

wyrobu znanej fabryki

Rudolfa Keriicziii
w  K r a k o w i e .
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Oftewn nuri weJSfc w niejsee luki.
Ustawa nmsl skrę* ć detyehssas©Tvy i t »  

pożfcMfcafa, a nadto musi uspokoić głód 
itemł, jaki wnuwają masy shłepskie prns 
reformę aa szeroko zakreśloną skalą, ktć 
raby uprzystępniła masom chłopskim gną 
nym u  morze naoycie ziemi z latytundjów 
1 wielkich dóbr tabularnych, nieproporcjo­
nalnie wielkich.

W Galicji właścicieli powyiej 10.000 ha 
ziemi jest 21, razem posiadają oni (21 ro 
dżin. 471.600 ha, więc 8 5 proc. powierzchni 
kraju.

Z setek tysięcy morgów tej ziemi rolnej, 
niewyzyskanych należycie, moinaby wy­
tworzyć tysiące gospodarstw wprawdzie 
małych, lecz zdrowych, przez uprzystępnia­
nie jej nabycia aowv«zesną reformą, n. p. 
unarodowienia ziemi, parcelacji przez kraj 
prowadzonej lub tym podobne.

Daleka droga do podobnych ustaw, wo 
bec nędzy, należy jednak myśleć głębiej, 
tworzyć rzeczy nowe.

Jak w każdej pracy, tak w tej przyszłej 
pracy progi «uijowoj i ekonomicznej PSL. po­
trzebny jest udzul t  zw. inteligencji

Demagogiczny glos (n. p. na kongresie) 
żądający jej usunięcia, jest śmieszny. Pro­
gram PSL. me zwalcza inteligencji jako ta­
kiej. W jej miejsce nie da ciemnoty. Inteli­
genta wstecznego należy naturalnie zwal­
czać, tak, jak i chłopu-klerykała. Praca in- 
tenzywna inteligencji jest warunkiem po­
stępu, posunięcia się stronnictwa, wytrzy­
mania naporu reakcji, która wciągła w flie- 
Oie część inteugencjL

Przy współudziale wszystkich sił, jaklemi 
rozporządza lud, rozwój PSL. po przełomie 
i po wejściu na arogę radykalnych reform 
wspólnie ze stronnictwem postępowem, jest 
zapewniony, a rozwój jego wyjdzie na ko­
rzyść demokratycznej myśli i polskiej racji 
stanu.

R. Lach.

Gospodarka w wadowic­
kiej Radzie powiatowej.

Jak wyglądają rządy klerykałów, tego 
najlepiej dowodzi gospodarka wadowickiej 
Rady powiatowej, opanowanej przez klery­
kałów i ich popleczników. Zamiast dbać o in- 
terasa ludowe, Rada powiatowa dba o inte- 
resa tych, którzy wszystkiego mają poddo- 
staikiem. Dowiedli tego nasi „radcy powia­
towi" niedawno. Każdego roku Rada powia­
towa dokonuje rozdziału zysku powiatowej 
Kasy oszczędności w Wadowicach. W roku 
1918 powiatowa Kasa przyniosła zyski 
mniejsze, niż w latach poprzednich, a to 
z powodu zastoju gospodarczego, z powodo­
wanego wojną i klęskami elementarnemu 
Bogu dziękować jednak, że przecież jakieś 
zyski Kasa w roku tak ciężkim wykazała, 
a zasługa w tem niemała energicznego jej 
dyrektora, p. Gołomba. Każdy człowiek mu­
siał sobie pomyśleć, te po roku tak ciężkim 
Rada powiatowe powinna rozdzielić te ty­
ski przedewszystkiem między potrzebują­
cy lud. Czasy bowiem są tak ciężkie, że 
gminy nie mają za co utrzymać ani straży 
pożarnych, ani budować studzien, ani sta­
wiać „Domów ludowych", to też każda po­
moc przyjęta byłaby z prawdziwem podzię­
kowaniem. Tymczasem jednak ©o się dzieje?

Rada powiatowa zamiast przeznaczyć 
grosz na potrzeby ludowe, uchwaliła nie­
dawno przy rozdzieleniu zysków Kasy 
oszczędności, setki koron na poparcie róż­
nych niepotrzebnych stowarzyszeń i insty­
tucji. I tak np. 100 koron uchwalono dla 
klerykalno-pijackiego Towarzystwa Wado­
wickiego „Zgoda", słynącego z tego, le w 
niem wndowicpv rzemieślnicy setki koror |

przepijają ! przegrywają w karty. P. Górki e- 
wioc „poseł kiełbasiany", głosował jednak 
za udzieleniem subwencji i  wdzięczności, 
be w szaals wyborów w tem towarzystwie 
wydawano dla wyborców Górkiewicza kieł­
basą i piwo. Dla „Towarzystwa upiększenia 
Wadowic i okolicy" przeznaczono kwotę ai 
508 koron, bo w ten sposób chcą się pp. rad­
cy powiatowi i posłowie Banaś i Górldewicz 
podlizać staroście, prezesowi tego towarzy­
stwa, aby ich w ozasie wyborów popierali 
Nadto poseł Banaś podmówił takich radców 
powiatowych, jak Kowalówka, Kiepura, 
Szczerbowski, Stypt ła, aby głoaowall za ob­
cięciem pozycji na budowę studzien w po­
wiecie, I aby pieniądze- uzyskane w ten spo­
sób przeznaczyli dla zakonników Bonifra 
trów ze Zebrzydowic, którzy jnft 1 tak mają 
olbrzymie dobra koło KalwarjL Jak chciał 
Banaś, tak się stało. Różne Górkiewicze i 
Kowałówki ze spokojnem sumieniem dają 
subwencje tym, którzy wszystkiego mają 
poddostatkiem, a i Banaś jeszcze śmie gło­
sić, że większego obrońcy biednego ludu 
nad niego się nie znajdzie i 

Hola, panie Banaś i panie Górkiewiczi 
Jak chcecie usługi wyborcze wynagradzać, 
to wynagradzajcie je ze swojej kieszeni, ale 
od używania publicznych funduszów na ta­
kie cele wam wara! My chłopi znamy się 
już na takich obrońcach. Ale jak Bóg da do­
czekać, a przyjdą wybory do Rady powia­
towej, to choćby się takie Kowaiówki i Kie­
pury i podobne Ranasiowe łapownik! na 
głowach stawiali, to i tak z Rady powiato­
wej wylecą i ani im Bonifratrzy, ani kieł­
basa w  „Zgodzie" nie pomoże!

Tomasz Gwiżdż

DALEJ BRACIA DO ROBOTY!

Hejże, Bracia, tam u licha,
Jeden z drugim tylko ^zdycha,
Czyż wzdychania, narzekania

Poratuję nas?
Kto w swe siły przestał wierzyć. 
Pozwólmy mu w Jęk uderzyć,
My wesoło, wzniósłszy czoło,

Zaśpiewajmy wraz: 
Dana moja, dana, dana,
Na bok, dolo opłakana.
Póki w łonie ogień płonie.

Póki w garści moc! 
Czapkę na bok z miną chwacką,
Do roboty stanąć gracko,
Niech przed nami, junakami,

Pierzcha strapień moc!
Nie przed skargą I żałością.
Lecz przed pracą i dzielnością 
Czarna mara, dola szara,

Precz umyka w step.
Kto cierpliwy i wytrwały,
Ten chłop prawy, godny chwały,
Kto zaś stęka biedą nękan,

Ten wierutny klep! 
Kazimierz Ciepiela, ludowiec chlou 

z NIecleczy. powiat Dąbrową.

Jasło. —  Nieudała wyprawa dłokc 
sików. Na 26 b. m. zwołali długosik Ka­
nia i Drewniak wiec do strażnicy, na który 
swój przyjazd zapowiedzieli posłowie dłn- 
gosików Wróbel, Witos i eksposeł Stafczyk 
» też i utrzymanek Długosza, D ą b s k i. 
Przed ozuaceoną godziną tłnmy ludowców 
zaległy plac przed strażnicą a następni- 
idft?v się do sali. Obecnych było 600 ludzi.

Przewodniczącym, po zagajenia przez po­
iła Madeja, wybrane wsaystkinn głosami 
przeciw 1 posła Bc.aka. Po przemowach 
red. Knu.okiege, po Ja Bosaka i Madeja, 
Kukulskiego i innych — wśród entuzjastycz­
nych okrzyków uchwalono wotom ufności 
prez. Stąpi uskiema i posłom razy nim sto­
jącym. Najmita długosikowy Dębski dostał 
tak potężna cięgi od p. Krasickiego, ii 
wściekłość go ogarniała na słowa prawd. 
Chciał przerwać mówcy ale wtedy ruszyła 
się ku niemu masa ludu i najemny szcze­
kasz z obawy przed kijami zamilkł jak tra- 
aia. W podniosłym ras truj a poseł Madej  
zabrał na końcu głos i napiętnował zdraj- 
oów sprawy chłopskiej, wezwał lud zgro­
madzony do jedności — poczet pot. Bo­
sak wiec rozwiązał.

Uciekającym z wiecu Cholewiabowi, 
Dębskiemu, Zającowi lad urządził kocią 
muzykę.

W  mKurjjree Lwowtkim8 ogłs ma Dęb­
ski, że na tym wiecu w Jsśla było tylko 
40 ludowców, a 200 dłogoaików, ale Ł* 
z powoda krzyków przeniosło się zgroma­
dzenie do sali magpstr.to. Macie dowód ln- 
dcwcy jasielscy, jak długoi iki kłamię. — 
W  tali magistratu, jak pisze Dębski, wy­
brano komitet aługosikow, a to przewodu- 
zący Drewniak, zastępoa Madejczyk, te 

kretars Kania, wydziałowy Soboń. Czyli, 
te wszysoy .ozbijacŁ©, ktm--y przedtem byli 
na służbie u wszechpolak > -, teraz przeszli 
na żołd Dłogosza. Bardzo to hanieone, że 
są tacy bezwstydni ludzie, ale to ich rzeoz. 
Lud w jaaielskiem tylko naukę odntoak 
z tegc., że się przekonał iż Drewniak, Ma 
dejceyk, Soboń i ich przyjaciele byli i po­
zostanę na sprzedaż ula każdego kto da 
więcej. Oczyściło się powietrze w powiecie.

Wróblówlca, pow. Nowy Targ. Co s ię
d z i e j e  z z a p o m o g a m i ?  Złożyliśmy 
na otręby 1000 kor. po 8 kor. każdy za 100 
kilo i 20 haL do każdego metra, każdy miał 
zostać członkiem Spółki rolniczo-handlowej 
„Podhale", już i4 tygodni minęło, a otrąb 
niema. Będą na zapomogi i przy podatkach 
ściągać, będą myśleć o braniu tego, co nie 
dali, a ty chłopie cztkaj. Panowie obiecują 
ci gruszki na wierzbie. Za poradą Rady po­
wiatowej telegrafowaliśmy już do namiestni­
ctwa i już 4 tygodnie i dalej nic. Tak Ba- 
ino ze ziemniakami, cośmy je zamówili przed 
czterema tygodniami. Jak tak dalej pójdzie, 
to chyba po przeprowadzeniu spadków na­
sze dzieci dostaną tę zapomogę. Gdy da­
wali np. trochę soli dla bydła, co to było 
ujadania. Chcieli ci zabrać wszystko. Dzi­
wne jest, że naszej wsi nigdy nio nie dają. 
Tylko miasta są takie przepadziste. Do wsi 
naszej po groŁz to każdy trafi, ale jak dla, 
wsi, to obszarnikom dadzą co lepsze, aby się 
ludzie nie wspomogli, bo nie miałby kto ro­
bić pańszczyzny. Madej Bobek.

Dąbrowa. Dnia 3 b. ul odbędzie się w 
Dąbrowie uroczyste poświęcenie sztandaru 
ochotniczej straży pożarnej przy Kółku rolo. 
Rano uroczystość kościelna, a o godz. 5 
popoł. wieczorek z przedstawieniem arna- 
torskiem.

Z Mieleckiego. Z C z e rm in a  pow. Mie­
lec. Nieudały babracz „Piastowy" zamieścił 
przeprosiny z korespondencji, umieszczonej
w „Piaście" w num. 15, iż ten ks. S*u- 
miak, który gromi takich ludowców jak 
Stapiński i Krempa, a natręt nazwał ich 
bandytami —  ma być ludowcem, a nawet 
oowsaechnie szanowany!

Ke. Szumiak wie o tem dobrze, kto jeet 
bandytą, on to czuje przez skórę. Starowina 
nad grobem, w pokoju odprawia nabożeń­
stwo, ale gdy były wybory, nikt jmu nie 
mógł dorównać w agitacji, jeździł od wy­
borcy do wyborcy w roku 1913, a nawet 
przyjechał w dzień wyborów do Mielea. Jak

papier c. k. 
uprzyw. Fa­
bryki papieru

_  jj/ ib  w ifa fcfc ip  w óa asow i*
Są najlepsze i przewyższają jakoklą wszystkie inne wyrabiane wyłącznie z najlepszych włókien roślin­
nych bez żadnej domieszki gliceryny, dla zdrowia są nieszkodliwe i jako takie najwięcej polecenia godną, 

  Próbki z* darmo i franko wysyła. Al. Tramem Lwów. Kopernika 11. — ..............
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jest szanowany, to powiedzieć może Nowah, 
któiemj odmówił kó. Szumiak Komunji sw. 
za to. że czytał „Przyjaciela Ludu“ . Wywo ­
łało to powszechne zgorszenie w całej pa- 
rafji. te  go b. poseł Krempa nauczył inter­
pelacją do ministra oświaty, iż mu nie wolno 
robić trudności przy daniu pieczęci para* 
fjalnej, jak to czynił Semeniukowi, pensyo- 
nowanjn.^ żandarmowi, to inna rzecz i za 
to gromienie Stapińskiego trwa.

„Piast" się czyści po lichym porodzie, a 
k i. Szumiak jako „sam lućtowiec" strzępów 
% Pisstr w parał ji czermińskiej nie zostawił 
za świeża wywalał go w gnojówce, a „Lad 
KatoliJd*' aorganizc.. ał, za co jest pi zez 
Piasta „□*.[£. wauy *- Polityczne dlugosiki 
dostają po pyskach i za to czołgają się do 
stóp 8tareeo satrap  ̂ ruchu ludowego. To są 
poMtyey, którym kołowaoizna odebrała ro­
zum. O tym ananasie napiszemy później, 
którego szanują li tylko ci — eo się Ło­
ją. Nieciiugp się to skończy —  nie będziesz 
poniewierał uczciwych ludzi sekatorami, pa­
nie Szmniaku. Miatiśniy tu Mizerskiego, 
twego sąsiada, jako przedstawiciela klery­
kalizmu. Tą samą arogą wojującego z ra­
diem ludowem, a zostało tylko gorzkie 
{wspomnienie po nim.

Parafianin u Czerm iŁ
SoMów pow. Jasło. Z u. wniał w Sejmie 

p. namiestnik., że wszelkiemi sposobami tępi 
pokątne szynkarstwo, gdzie cię tylko wła­
dza dowie. Otóż na tej drodze zawiadamia­
my p. namiestnika, że u nas w Sabinowie 
istnieje pokątny szynk Izaka Rubla, prowa­
dźmy przrz Mendla Goldblati*. Wnosiliś­
my już ni^ra* zażalenia, ostatnio na piśmie 
dt ctuo. twa 9 marc° br„ ale dotąd dwa la­
ta trw* to bez skutku. Niechże p. nmiestnlk 
dotrzyma słowa i niech wreszcie ukróci bez­
prawiu B. S.

Tmueniec pow. Mościska. Z początku za­
raz, gdy pan Adam iounga w spadku po 
swojej śp. babce objął majątek Trzcieniec 
zdawało nam się, że nas t a k a  ha ńb a  
om in i e ,  źeoy w naraej wsi osiadł żyd, 
juko dzierżawca fota arku. Grubo jednak 
omyliliśmy się, bo chociaż pan Adam w 
lierwszych laUch nibyto psioczył na iy  

dow, nibyto ich nie lubiał za to, że żydzi 
wyzyBkują chłopów, powoli jednak z czasem 
z żydkami się zw^chał i pogodził się zupeł­
nie, aż wreszcie wydzierżawił żydowi jeden 
forwprk Dębowiec". Jużto prawda, że du­
żo salachciców i wielkich i takich maleńkich 
jak pan Adam bez zyda obejść się nie mo­
gą i z łaski ich żydzi w wielu wypadkach 
tyją pracą chłopa.

Pan Adam ze Trzcieńca sprowadź ..40 
dzierżawcę żyda do swojego folwarku chy 
ba musiał wiedzieć o tem, że sprowadził, 
wbrew głoszonym przez siebie przekonaniom 
nam na kark kilka rodzin żydowskich, któ­
re poaostają w służbie u żyda dzierżawcy. 
Tak! tak! Punie 'Adamie, gdyby nasza śp. 
dziedziczka (Boże daj jej wieczny odpoczy­
nek i królestwo niebieskie) ożyła i zoba­
czyła że pan podkomorzy oddał w dzbrża- 
wę żydowi folwark, na którym od wieków 
nie stanęła stopa żydowska, to kto wie, czy 
by zostawiła nadal majątek w twoich rę­
kach? Nasza kochana śp. dziedziczka, była 
ro-ugar^, zacną i cnotliwą kobietą, a ludziom 
w swojej wsi nie robiłaby takiej krzywdy, 
ałyby zyda osadzała na folwarku.

M ie s z k a ń c y  T rz c ie ń c a .
U r a n ó w  w ie lk i pow. Dąbrowa. Co u nas 

tu ksiądz wyprawia tobyście może wierzyć 
a le  chcieli, tam w  redakcji. Byłoby o czem 
pisać niejeden list, tylko teraz czasu nk ma, 
bo roboty dość w  polu. Ale napiszemy kie­

dyś więcej o tem. (Prosimy bardzo. Przyp. 
Red.) Donosimy teiaz, że ksiądz się każde­
go pyta przy spowiedzi: „czy czytasz Przy­
jaciela*. Od kogo się zaś dowie, że czyta, 
tego beszta, rozgrzeszenia dać nie chce i 
krzyczy, żeby gazetkę odsyłać. My odsyłać 
jej nie chcemy, bo to nasza kochana gazet­
ka i widzimy z niej, że ona jedna nas bio- 
ni. To jak si$ jej pozbywać? Aby nas pano­
wie z księżami zjedli razem z kościami? 
Nie doczekanie ich. My tu w Gruszowie bro 
nimy się i prosimy was wszyscy chiopi w 
kraju: „brońcie się Ha sił starczy, a musimy 
wygrać!1*

Parafjanle z Gruszowa.
Cześć dzielnym braciom z Gruszowa! Prze 

śladowanie idzie na nas chłopów, ale prze­
trwajmy, a wkrótce już złamiemy silę szla- 
abecko-klerykałną.

Redakcja.
Wola batorska pow. Bochnia. W odpo 

wiedzi na napaści klerykalno-wszechpolskich 
organków na p. Jana Biernata z powodu 
przypadku, jaki mu się wydarzył przy nie­
ostro u  obchodzeniu się z bronią, a który 
przez wszechpolaków nazwany został mor 
deistwem (!!) rada nasz* gminna wybrała go 
na zaszczytny urząd naczelnika. Wybór ten 
jest pełną satysfakcją w opinji publicznej 
dla dla p. Biernata za krzywdę wyrządzouą 
mu przez wszechpolanów, Jesteśmy też pe­
wni, Iż i sąd da pełne zadośćuczynienie za­
cnemu p. Biernatowi i to zupełno, tak, jak 
myśmy mu dali w Woli batorskiej, gd/ż 
jak wiadomo p. Biernat wniósł skargę prze­
ciw oszczerczym redaktorom.

Haczów, pow. Brzozów. Dnia 19 bm_ od­
było się u nve zgromadzenie zwob ae w Spra­
wie sprawoz lania z Kongrecu, walki z kłam- 
btwami Piasta, naszej organizacji i w spra­
wie opodatkowania się na nią.

Zagaił Pan eł Mateusz, a przewodniczącym 
wybrauu Michała Szajnę, za.-t Piotra Ekier- 
ta, sekr. Gerarda Szubera. Po sprawozdaniu 
z Kongresu złożonem przez Józefa Marusza, 
zabrał głos Paweł Matusz, który w dosa­
dnych słuwach napiętnował zdiadę Długo­
sza. i jego lokai, wyraził oburzenie na Bia­
łego za jego robotę otu ukańczą. Józef Ma­
terna wezwał zebranych, by przystępowali 
do szeregów P. S. L. i organizowali się, gdyż 
wybory idą, a przy nich armja chłopska mu­
si okazać swą :iłę.

Na końcu opodatkowali się zgiomadzeni 
na rzecz organizacji. Natychmiast zebrano 

kilkanaście koron na ten cel. Wezwano zgro­
madzonych do tępienia „Piasta", jako Iizuń- 
sko zdradzieckiej gazety. Dodać jeszcze trze­
ba, że zjawili i iię awaj jacyś akademicy (po­
no długositP, ale nikt im nic złego nie zro­
bił, bo spokojni t się zachowywali.

Józef Matusz po Wojoleohu.
Potakówka pow. Jasło. Gmina naoza ma­

ła, Ucząca zaledwie 90 nr. domów, nie po­
siada dotychczas budynku szkolnego. Szko­
ta zorganizowr.ni, al< nauka odbywa się w 
ciasnej i niezdrowej ubikacji domu gmin. 
Teraz ma nastąpić budowa szkoły, koszto­
rys obliczono na 20.500 K. Gmina złożyła 
ustawą przepisany datek 120% i plac pod 
szkołę dała. ale Rada szkolna chce wydu­
sić z gminy ponad ustawę jeszcze 4000 K., 
pomimo, że wykazano, iż mamy już 8000 K. 
długów gminnych i płacimy 836% dodat­
ków gminych. Doprawdy rozpacz ogarnia 
ludzi, jak temu podałać. Może przecie Rada 
szk. kraj w tym wypadku zechce się trzy­
mać ustawy i gminy nie rujnować. A. P.

Lacka Wola powiat Mościska. Przid kil­
koma laty ludność miejscowa obu gmin La­

ckiej Woli i Trzcieńca, zrozumiawszy do­
niosłość i wpływ urzędu poczto..ego na pod­
niesienie ekonomiczne, postarała się o utwo­
rzenie składnicy pocztowej, którą wzorowo 
prowadzi jeden z wiosciai w Lackiej woli, 
ku zupełnemu zadowoleniu mieszkańców o- 
bu gmin. Ale jak zawsze, tak i tym razem 
dwory niechętnym okiem patrzą na to, ża 
chłop ma składnicę pocztową i wolałyby, a- 
zeby tę funkcję spełniał „ktoś" z oddanych 
im. Dlatego rozpoczęły dwory ctaraiua, a- 
żeby składnicę, która dobrze rozwija się i 
w przyszłości niedalekiej miała być prze­
kształconą na samoistny urząd pocztowy — 
zwinąć zupełnie, a zastąpić ją pieszym po­
słaniu* rządowym, któryby codziennie wy­
chodź i rano z Mościsk —  obszedł dwory 
Hodynie, Lacka Woła., Trzcieniec i < Myszki 
i wracał do domu. Poiła niec ten robiłby co­
dziennie około 30 kilometrów w podróży 0- 
okrężnej i musiałby odsłużyć wszystkich a- 
dresatów. Najlepiej w tym wypadku wy­
szłyby  ̂dwory, gorzej chłopi, a najgorzej sam 
posłaniec, bo najdalej do dwóch tygodni 
przypłaciłby życiem swoją służbę. Szczegól­
niej ucierpiałby także lud wiejski obu gmin, 
bo posłaniec rządowy musiałby doręczać o 
sobiście akty sądowe —  co przy rozległości 
obu gmin Lackiej Woli i Trzcieńca (mierzy 
każda z nich 6—7 kilometrów długości) by­
łoby rzęczą wręcz niemożliwą. Najlepiej zaś 
w tym wypadku weszłyby dwory., gdyż po­
słaniec rząaowy przyniósłby pocztę listową 
po pod nos obszarnikom. Tak to z pokrzy­
wdzeniem ludu starają się dwory o odebra­
nie chłopu nawet takiej wygody, jaką jest 
składnica pocztowa. Niech chłop ciopi nie­
wygody, aby tylko obszarnik zdooyvał co- 
raz to więcej przywilejów dla siebie, bo 
przecież chłop żyje na to, ażeby służył panu 
ze dworu. Kiedy to się już raz amieni aa to, 
aby chłop nie jłużył panom?

Słyszeliśmy, że to pan J u n g a z t  T-zcin- 
ca czyni takie starania, aby składnicę po 
cztową, co jest ogromną wygodą dla chło­
pów znieść, a zaprowadzić dla swojej wygo­
dy posłańca rządowego, o którym wyżej 
pisaliśmy.

M 1'  o z k iń c y  L a c k ie j W o li.

Tarnopol. Wyrazem najzupełniejszego 
bankructwa propagandy wszechpolskiej na 
w i, jako też żywotności ideji ludowej był 
Zjazd powiatowy ludowców w Tarnopolu <L 
26 kwietnia b. r. Na zjazd przybyli dolegam 
gmin: Płotycz, Dragonówks, Chodaczków
Wielki, Kalasantówka, Łozawa, Biała, Iwa- 
czów Dolny, Ztoujki, Czystyłów, Małaszow- 
ce, Czeraiohów, Tarnopol, Petryków, Opróe* 
doleeatów z każdej z wymienionych fpnin 
przybyła ponadto znaczua liczba uczestni­
ków. Zjazd zagaił prof. Kwieciński. Prze­
wodniczącym Zjazdu vybrano p Michała 
Tomaszewskiego z Plotyczy. Referat o pro­
gramie, zadaniach i organizacji fSL. wygto. 
ił referent Józef Sanojca z Krakowa jako 

delegat Naczelnego Zarządu PSL. Fistorję 
stronnictwa w pięknej przemowie skreślił p. 
Michał Tomaszewski, zaś p. prof. Kwieciń­
ski przedstawił historję , ruchu ludowego w 
powiecie tarnopolskim. Jednogłośnie uznano 
potrzebę związania ńę w silną polityczną or> 
ganzacją ludową na podstawę statutu po­
wiatów igo Związku ludowców. Tego na­
stępstwem było wpisanie się wszystkich o- 
becnych do Związiu. Do Zarządu wybrano 
wybrano jednogłośnie: Karola Kwiecińskie­
go z Tarnopola jako przewodniczącego, Mi­
chała Tomaszewskiego z Plotyczy i Toma­
sza Chromika z Dragonówki jako zastępców 
orzew., Tomasza Winnika z Chodaczkowa

Chiystus i Matka Boska
w przapłfknaai ptastyaznom wyk « *.*
1  m y  asbsstowsj ssdswnls k e ło rw i s

K R Ó L U J Ą
■ m l aęśm yait sbrszamt, k ttrya i Insswlsrsy zanneoJt r s r i 
lad, | dlatego nasz wyrdb, l Lok. a łw ttn r przsz władzs du- 

ełiewnc, smal a lt zaaloM  : :
aa k a ż d y m  p o l s k i m  i  k o t o l l o k l m  d a m a *

Wyrzućcie z demdr* Waszych ttsh| tandetę, a kupujcie ladynic naaza 
prawdziwie srtystyea a wyroby na bsrdzs dogsdns raty mlealtczna.

Pierwsze krajowe przedsiębiorstwo 
artystycznych wyrobow asbestowych

Feliksa Krzyżagórskiego i Sp.
ws Lwowie, uilea Leona Sapiehy I. 49.

UW ASA: Uezslwyeb z a r.ju d w  • ,.uui«m y na stała w  każdej 
baz wyjętku mlejseowoial. 1—10

WSZELKIE KOBE- 
SPONDENCYE NAD­
SYŁAĆ NALEŻY DO 
REDAKCYI „PRZY­
JACIELA LUDU" 

KRAKÓW, 
WOLSKA 19.
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W. jako sekretarza i Wincentego Anczarow- 
skiego z Lożowej jako skarbnika.

Po przeprowadzonym wyborze Zarządu 
dłuższy czas poświęcono dyskusji, przyszem 
delegaci użalali się n» rozdział zapomogo­
wej soli z grudam gliny, z którego to powo­
du bydło choruje i na okropny stan dróg w 
powiecie, że w czasie deszczów nie sposób 
niemi jechać.

Zjazd zakończono uchwaleniem następu­
jących rezolucji:

zebrani delegaci i ludowcy po w. tar­
nopolskiego solidaryzują się z uchwała­
mi Kongresu PSL. powziętemi w aniu 
5 kwietnia w Krakowie, oświadczają, że 
z całych sił popierać będą radykalną po 
iitykę PSL. i wyiażają prezesowi Janowi 
Stapińskiemu i posłom ludowym poza 
Kołem Polskiem stojącym pełne votum 
zaufnia.

Prezydjtun
Lipnica Wielka pow. Grybów. R z ą d y  

p a r a f i a l n e .  Gdy ś. p stary nasz orga- 
nista zmarł, było długo bez organisry. Nie 
braral się o to nikt. Naraz ani z woli para 
fjan, ani Komitetu kościelnego sprowadził 
ks. proboszcz na organistę tasiego, co był 
20 lat kucharzem u 00. Misjonarzy w Kra­
kowie, co się zna organach, jak kura, kiedy 
wlezie w błoto. Na rezurekcję ryczał tak, że 
niejeden modlić się nie mógł a wszyscy się 
śmiali Czy my się nie składamy na potrze­
by kościelne? Jakże może ksiądz tak robić 
wbrew woli ludu. My się chcemy szczycić 
organistą a nie wstydzić się za niego. Żąda­
my więc innego organisty. A  nasz kanonik 
umie tylko od złodzieji wymyślać z ambony 
1 ule pozwalać trzymać „Przyjaciela Ludu" 
w czytelni ludowej. Ale teraz to me dawne 
czasy. Razi was, że chłop zaczyna oczy prze­
cierać i nie liże rąk. Pańszczyźniane czasy 
się spaliły. Dość tego, ćo mieli magnaci.

Opacie, pow. Josło. 19 kwietnia b. r. od­
był się u nas wiec ludowy. Z postów przy­
jechali pp. Madej Jakób 1 Jędrzej Bosak. Z
Krakowa jako delegat Zarządu Głównego 
PSL. przyjechał referent Józef S a ń o j c a. 
Posłowie złożyli swoje sprawozdanie, po- 
czem p. Sanojca wygłosił referat: o uchwa­
łach Kongresu PSL. w Krakowie, jako też 
o najbliższej pracy PSL. P. Madejczyk oma­
wiał sprawę polityki ludowej w Radach i po 
■matach. Po dłuższej dyskusji — wiec trwał 
przeszłu pięć godzin — uchwalono jedno­
głośnie następujące tezolucje:

1. Zgromadzeni na wiecu w Opaciu ludow­
cy przyjmują z zadowoleniem do wiadomo­

ś c i ućhwaty kongresu, solidaryzują się z ra­
dykalną polityką P. S. L. i udzielą władzom 
stronnictwa wszelkiej pomocy dla spełnie­
nia przez kongres określonych zadań.

2. Zgromadzeni uchwalają prezesowi P. 
S. L. Janom Stapińskiemu, posłom Made­
jowi i Bosakowi, jakoteż innym posłom lu­
dowym, stojącym poza Kołem polskiem, peł­
ne wotum zaufania. — Wiecowi przewodni­
czył poseł Jędrzej Bosak.

Z Wadowickiego. W ostatnim numerze 
„Piasta" pomieścił „chłop-ludowiec“  z wa­
dowickiego artykuł z głupiutkiemi uwagami 
o naszym kongresie. W tym samym nume­
rze w rubryce „Odpowiedzi redakcji" znaj­
duje się także odpowiedź pod adresem ba- 
nasiowego najmity Świerkosza z Zarzyca. 

.Każdy domyślny po zestawieniu tej odpo­
wiedzi, w której redakcja mówi, że skró­
ciła pisaninę Świerkosza, zrozumie, że o­

wym „chłopem-ludowcem“ jest ów Swier- 
kosz,. były agent od „listów cudownych, 
z nieba11. — Ten to Swierkosz popisywał, 
że z wadowickiego było „kilku11 ludzi na na­
szym kongresie i że on tylu widział w Kra­
kowie i w Kalwarji na stacji kolejowej. Co 
słowo — to Kłamstwo! Przedewszystkiem 
nie jest prawdą, jakoby Swierkosz widział ko­
go w Kalwarji, bo wcale go tam nie było, 
wsiadał bowiem do pociągu w Leńczach. 
Tam przysiadł się do Bochenka z pod My­
ślenic i Kusia, nauczyciela z Harbułowic 
i we trójkę ta „siła dlugoszowa" z dwóch 
powiatów, jechała na zbbranie pamularzy, 
zwane „wiecem oświatowym" — Jeżeli cho­
dzi o cyfrę uczestników z wadowickiego na 
kongresie P. S. L., to ze czterech okręgów 
sądowjen tego powiatu (Andrychów, Kal- 
warja, Wadowice, Zator) brało udział w tym 
kongresie 119 osób. Najwięcej, bo 56 osób 
przybyło z okręgu sądowego wadowickiego, 
w którym, jaK wiadomo, mieszka znienawi­
dzony prpez p^muiarzy Styła. Takie skutki 
odnoszą w tych stronach agitacje długo- 
szowców. Nie potrzebował więc ani Styła, 
ani Putek, ani żaden inny z ludowców na­
mawiać kęgoś do wyjazdu do chwała Bogu 
w powiecię wadowickim jest sporo chłopów, 
którzy bez namawiania jadą tam, gdzie tego 
sprawa chłopska wymaga! A  co najważniej­
sze jadą za swoje pieniądze, a nie za aługo- 
szowe czy batiasiowe korony. Świerko- 
8zu, jak kłamać, to lepiej! W Królestwie 
Polskiem jalęp agent, mogłeś chłopów okła­
mywać, wmawiając, że po przeczytaniu /̂ li­
stu cudownngo z nieba" manna im poleci, 
tu jednak kiauiliwemi korespondencjami ni­
kogo nie oszukaszl Takiego kłamcę, jak ty, 
Świerkosza, widocznie juz Pan Bóg nazna­
czył, bo zostajril ci tylko jedno oko, a dru­
gie oaebrat. Wstydząc się kalectwa, zasła­
niasz się okularami z ciemnego szkła, abyś 
lepiej był naznaczony! Być więc może, że 
z powodu braku oka i tych ciemnych szkieł, 
tak mało lodowców uarachowałeś! Być 
może!

W  tym samym numerze „Piasta" drugi 
sprzedawczyk; z wadowickiego, niejaki Kie­
pura, autor artykułów o „moralności poli­
tycznej", który brał „łapowe" od Banasia, 
a także i od żyda za popiemie go (jako 
wójtl) przy stajaniu się o koncesję szynkar­
ską (adresem możemy każdej chwili służyć!), 
rzuca się na podpisanego i twierdzi, że nie 
jest prawdą, jakoby za obietnicę łapówki 
sprzedał 6ię księżom przy wyborach i pyta 
się podpisanego, który mu to ksiądz łapów­
kę obiecał.. Ponieważ Kiepura ma widocznie 
bardzo krótką pąinięć, zatem przypominamy 
mu, że łapówkę obiecał mu dać k s i ą d z  
M i o d o ń s k i .  Pod wpływem tego „argu­
mentu" Kiepura głosował wbrew woli swej 
gminy na księżno kandydata Górkiewi- 
czal Księża jednak mądrzejsi byli od Kiepu­
ry, bo zeświniwsży go, dali pieniądze in­
nym hyenom, a Rfepurze — figę!

Tak się przedstawia historja prawdomów­
ności najmity Świerkosza i historja moralno­
ści sprzedawczyka Kiepury, koresponden­
tów długoszowego „Piasta". Amen.

Wincenty Piguła 
ludowiec z wadowickiego.

Strzyżów. Proszę Ludowców w pow. 
strzyżowskim, aby mi donosili o zachowa­
niu się sędziego Krzanowskiego wobec ludu. 
Wiem z czasu pobytu tego panicza w Kro­
ścienku nad Dunajcem, że pozwalał sobie 
na różne wyzwiska i gburstwa wobec chło­

pów, Syn to nauczyciela ludowego, ale mu 
się w głowie przewróciło i zachorował na 
strasznego pana wszechpolska. Musimy go 
tych manier w Strzyżowie ocmczyć grun­
townie. O każdym fakcie zniewagi lub szy­
kany proszę mi zaraz donosić, a ja z tern 
pójdę dalej.

SłapiAaki.
Stanisławów miasto Piszecie o złym

E ostępie naszego szkolnictwa. Jakżeez może 
yć inaczej, jeżeli kierownikami «a~Mgo 

szkolnictwa ją tacy Liopektorzy, jak tutej­
szy Stanisław Kostecki. To ins ktor poli­
cji, a nie inspektor szkolny. Co jemu po 
oświacie, on woli zaćmienie pijackie aż do 
nieprzytomności. Spotykano go leżąoego na 
ulicy w stanie pijanym, to znów dziatwa 
szkolna asystowała mu, gdy czołgał raą za­
pity popod mur. I  to ma b/ó sternik oświa­
ty ! Władza szkolna wie o tern wwystłdem, 
ale dla niej jest on dobrym inspektorem, 
bo tępi organizację nauczycielską pod gro­
zą odmówienia posady zmusza nauczyciel­
stwo do składania przysięgi, że nie będmi 
należeć do „Ogniska". Takie już w Galicji 
nastały czasy! z.

' Chicope, Mass. Nawet tu w Ameryce 
gazeciarze klerykalni i wszechpolscy uży­
wają sobie do syta na powtarzania kłamstw 
rzec w to prezesowi P. 8 L. Stapińskiemw- 
’ak; im wszędzie chodzi o to, aby ludek 

siedział cicho i pokornie i aby bez krzyka 
pozwalał się strzydz i grabić z grosza krwa­
wo zapracowanego. Dziwi nas, że i organ, 
Z. N. P. „Zgoda" użycza miejsca na bre­
dnie jakiegoś „Anhellego Skiwicza", za któ­
rym się ukrywa zapewne jakiś rozbij acz 
długosikowaty. Na najbliższym Sejmie Z. 
N. P. zrobią z tego ludowcy interpelację 
do redakcji gazet związkowych, jak mogą 
coś podobnego dopuszczać, —  Gazety księ- 
żo-wszechpolskie doniosły fałszywie roz­
myślnie, że na miejsce p. Tetmajera wszedł 
do K. S- S, N . p. Stępiński, aby szerzyć 
zamieszanie. Tymczasem to nieprawda, bo 
zamiast p. Tetmajera wybrało P. S. L. do 
K. S. S. N. pp. Antoniego Bombę i Józefa 
Sanojcę. Prezes Stapiński ma dosyć pracy 
z tępieniem plugastwa endeckiego.

My tu w Chicopee, Mass. i okolicy prze­
bywający za pracą Polacy z bijącem ser­
cem śledzimy bacznie wypadki rozgrywa­
jące się w kraju, a z całych sił wołamy do 
Braci Chłopów polskich w całej Galicji, aby 
się już nie dali dłużej rozbijać, leoe aby 
przy najbliższych wyborach zrobili porzą­
dek z grabieżcami praw chłopskich. Niech 
żyje wódz chłopski Jan Stapiński!

Paweł Fortuna 
\ z Moderówki.

Lowel, Mass. Donosimy o tern, że zało­
żyliśmy tu organizację P. S. L. Początek 
i pracę dalszą dał p. P i o t r  Ska l sk i ,  
bardzo poważny i roztropny polityk, stw- 
rający się o to, aby każdy chłop, który 
na dwa czy trzy lata przyjeżdża, skorzy­
stał z wolności i nabrał oświaty narodowej 
i społecznej. Jest nas dotychczas już 46 
zorganizowanych ludowców, w najbliższym 
czasie utworzymy kasę P. S. L. na opła­
canie sali, książek i t. p.

Stąd, z wygnania, z za oceanu wołam}
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do Was Bracia Chłopi w Ojczyźnie: miej­
cie odwagę, dołóżcie p.^cy przy wyborach 
i rprząinijcie już raz z widowni te prze­
klęte rzędy księżo-pańskie, co nas z kraju 
wygnrly za chlebem. Tylko raądy pospolite, 
ckłopsko-ludowe mogę przynieść odrodze­
nie Ojczyzny. Franciseek Laskowski.

Marleakorg w Danji. Nieco o gospodarce 
pod okiem p. Sredniawskiego. Otrzymaliś­
my list z Danii od emigranta, którego z ta­
lem nie możemy z powoda braku miejsca u- 
mieScić w całc cL Wyjmujemy jednak z 

niego, co najważniejsze, by wszyscy widzie­
li, jakie rażące krzywdy dzieją się chfopu, 
gnanemu przez biedę z kraju za zarobkiem.

Autor przedstawia w liście organizację 
wychodźtwa do Danji, które dokonywa się 
za pośrenictwem „Biur pośrednictwa pracy" 
przy Radach powiatowych z porceuuu miu 
z biurem duńskiem, którego sekretarzem na 
Galicję jest od r. 1909 ChraKongsted. Tak 
jeździ tysiące ludzi z lim&ndwskiego, oświę­
cimskiego itd. tylko w myślenickiej Radzie 
poT.latowej jest inaczej. Auror pisze, że kie­
rownik tego biura postępuje nie wedle in­
strukcji Wydziału krajowego, odpowiada­
jąc chłopom: „mnie to obojętne, czyli poje- 
dzic kto gdzie, lub nie!** Co p. Sredniawski 
na to? Cky jemu także ooojętną jest dola 
chłopska?

„Czyli jest to komu wiidomem — woła 
autor — że żandarmerja ludzi aresztuje, 
przewraca i przetrząsa publicznie na dwor­
cach I rieiowy, n kufry z książkami i kcn< 
traktami, a później pakuje do aresztu lu­
dzi i zawidca do do«iu? Aresztuje 1 zawraca 
nawet dziewczęta! Coś podobnego można 
tylko w Rosji zobaczyć. To jest wproet nr 
gcuka dla Prusaków, bo po odsiedzeniu kar 
Ty każdyj chcąc ratować rodzinę, udaje się 
wbrew swemu przekonaniu na roboty do 
Prus, pdy go nie puszczono do Danji“ .

Tak dzieje się w powiecie myślenickim, 
gdzie w Radzie powiatowej zasiada wielki 
rozbijacz jedności chłopskiej p. Sredniawski. 
Na ludowców i SŁapińskiego stczekać umie, 
ale do bronienia chłopów nie ma go. Ot zwy­
kły ł iługosik. Czeka na to, co Stapiński zro­
bi, by się tem potem pochwalić.

Wiadomôi politynac.
Z  C A Ł E J  P O L S K I.

Zabór anstrjacki. Komisja parlamentarna 
Koła yulbku-pańskiego radziła przez kilka 
w Wiedniu nad wyborem kandydatów na 
minifiriów skarbu i dla Galicji .Długosiki 
zażądali, aby ministrem dla Galicji zustał je­
den z ich posłów. Ostatecznie nie doszło do 
porozumie nia i dlatego odroczono całą spra­
wę.

Na jeduem z posiedzeń owej komisji ża­
lili się długosiki na to, że biskup ks. Wa- 
łęga ciągle ich jeszcze prześladuje. Kon­
serwatyści i wszechpolacy obiecali się wsta­
wić za długosikami u ks. Wałęgi pod wrun- 
kiem, że długosiki wyszlą deputację prze­
praszającą.

Dotychczasowy sejm już się nie zbierze, 
pod pozorem, że Kusini nie chcą. W rzeczy­
wistości namiestnik Korytowski też nie chce 
sejmu, aby uniknąć krytyki nad akcją za­
pomogową, źle przez niego przeprowadzo­
ną

M Tszałh m krajowym ma być zamiano- 
wray w najbliższych dniach p. Stanisław 
N i f a z a b i t c w s k i ,  obszarnik z powiatu 
gródeckiego.

Rada długosików w Tarnowie 19 kwietnia 
odbyta ustanowiła trzy biura agitacyjne — 
w Krakowie ma kierować Dąbski, w Tarno­
wie Dubiel, we Lwowie zbankrutowany

kaiążo kiabsalski. Dąbski ma pomeraó mnuK
miesięcznie oraz dyety za każde zgroma­
dzenie. Pieniędzy mają widocznie d»j?,yć, JL T\..k!A1 JaKk. 1  U

Zabór p/uski Klery kedni Polacy ^ Wysiali 
do papieża do Rzymu deputację z zazal„aniem 
na wiugie postępowanie księży niemjlFjCkich 
przeciwko Polakom. Naiwni! Tego |łę nie 
doprosi.,, aby dla obrony Polaków I kościół 
zaczynał wojnę z cesarzem niemieckim. — 
Skończy się na słowach pociechy i (Obietni­
cy. Biada słabym.

Zabór roeyjcki. Cała Polska z obu tzoniem 
patrzy na to, jak ■ stronnictwo wą /eokpol- 
skie coraz jawniej wdraża swoich zwolen­
ników w politykę uległości wobec fcaryzmu 
i rusycyzmu. Za to łamanie hartu narodo­
wego obiecywali wszechpolacy i faprowa- 
dzenie samorządu w miastach pols ikich. — 
Tymczasem, jak się rozpatrzono projek­
cie uctawy z owym samorządem, ffek zoba­
czono, że to są kpiny, a nie żad /Le ustęp­
stwo.

Aby odwrócić uwagę narodu od tych 
zdradzieckich konszachtów z rz, |dem ro­
syjskim, zabawiają wszechpolacy społeczeń­
stwo polskie wojną przeciwko żj ejfom i „ma­
sonom". A  rząd rosyjski tymcza Bem gnębi 
naród n<*sz coraz usilniej.

Z OBCYCH STRON ŚWIATA.
Auctrja. Zdrowie cesarza Fidłtciszka Jó­

zefa się poprawiło. Lekarze prtfyooczni o- 
świadczają, że niebezpieczeńsi Wo zupenie 
uiinęlu.

Oburzenie przeciwko rządowi hr. Stirka za 
nadużywanie § 14 wzrasta. Wszystkie stron­
nictwa parlamentarne, z wyjspffidem klery- 
kałów chrześcijańsko - sucjali^ ft-h, żądają 
zwołania parlamentu jeszcze na czet wiec. — 
Rządowcy zapowiadają, że w takim razie 
hr. Stirk wcześniej rozwiąże p rtrlament. U- 
padek gospodarczy w calem jGj&ństwie sze­
rzy się coraz widoczniej

Delegacje wspólne rozpoczęły obrady 28 
kwietnia w Budapeszcie. Posiedzenia zapo­
wiadają si»j niespokojnie z po^śodu wygóro­
wanych żądań pieniężnych ^ministerstwa 
wojny.

Węgry Posłowie węgierskiego stronni­
ctwa niepodległościowego arjłrzą agitację 
przeciwko przymierzu z Prus imi i Włocha­
mi, a za zbliżeniem do Francj i, Anglji i Ro­
sji. Wywołuje to w świecie zd Siwienie, gdyż 
dotychczs Węgrzy szli zawijftie Dmciwko 
Rosji.

Albanja uspokaja się. G t fccy zaprzestali 
walki w Epirze, to znaczy pogodzili się 
z tem, że Epir będzie należał do Albanji.

Francya. Wybory do padlńmentu odbyły 
się spokojnie. Olbrzymią większość w par­
lamencie będą mieć posłowi^ radykalni i so­
cjalistami. Ludność najbogą/fszego kraju na 
świecie trzyma się polityki radykalnej.

W Stanach Zjednoczony ph .Ameryki Pół­
nocnej przeLywa około trzi jeb milionów Bra­
ci naszych, Polaków ze jfSzyctkich trzech 
zaborów. Znaleźli oni tanjj nietylko pracę i 
godziwy zarobek, któiym ratowali i r. tują 
rodziny swoje w starej Obczyźnie od nędzy 
i ziemię polską od prze|Xcif* w obce ręce, 
ale rząd Stanów Zjednoczonych pozwala 

braciom n°szym pielęgnoniać miłość dla Pol­
ski i przygotować się do-wojny o wolność

Hieprosznnp; gośćmi,
na których przyjęcie nie bardzo trzeba się przyno- 
t >wywaó i o których Bię nie myśli, przychodzą 
zawsze w niedogodnym czasie, gdzie pr .mi »- 
dzają w naszej prjc\. Tb cimi eros a ii niej tobw 
nymL którzy prędke przychodzą, a nic chcą pręd­
ko odejśó, są wszystkie < lerpien s które dotuje­
my z powodu wilgoci, przeciągu i przeziębienia

Polski. Można powiedzieć, że Stany Zjedno­
czone udzieliły nam Polakom życzliwego 
przytułku w naszej okrutnej poniewierce 

narodowej.
Za to należy się rządowi rzecŁypospolitej 

Stanów ZjednoczonycD i Anglikom szczera 
wdzięczność i serdeczna życzliwość. Temu 
też przekonaniu odpowiadająco stanowisko 
powinien zająć i csiy nasz naród polski, a 
osobliwie Bracia n*si w Stanach przebywa­
jący, podciab toczącej się wojny przeciw 
Meksykowi. Należy nam życzyć i pragnąć 
zwycięstwa Stanów, a skoro można, to i po- 
módz do tego. Zwycięstwo Stanów przynie­
sie korzyść Polakom w Ameryce, a pr„ez to 
i nam tu w Polsce.

Wystarczy spojrzeć na map® Amervki, a- 
by przyznać, że stany Zjednoczone odnio­
słyby wielką korzyść z przyłączenia Measy 
ku. Przyczyniłoby się to bardzo do zabez­
pieczania Kanału Panamskiego, który łączy 
Ocean Atlantycki z Oceanem Spokojnym, w 
ręku Stanów Zjednoczonych, podniosłoby 
żuacznię potęgę światową togo państwa. ,

Z dziejów Meksyku.
Pierwszą wiadomość o Meksyku otrzyma­

ła Europa po odkryciu Ameryki przez hisz­
pańskich żeglarzy Solisa i Pinsona w r. 1508. 
W  r. 16 ió odkryto wschodnie wybrzeże, w 
rok później wylądował tam Ferdynand Cor- 
tez i zdobył cało państwo Azteków. Przez 
270 lat od tego czasu rządziła Hiszpania 
Meksykiem. Handel koncentrował się w 
dwóch portach: w Yera Cruz i Acapulco. 0- 
krucieństwa, jakich się dopuszczał wice­

król hiszpański Venegas, wywołały rewolu­
cję w r. 1810, na czele której stanął Costilla. 
Po krwawych walkach ruch rewolucyjny zo­
stał w r. 1811 stłumiony a Costilla poniósł 
śmirć z rąk kata

Partyzanckie walki {rwały nadal na pro­
wincji. Skoncentrował ich akcję w r. 1820 
przywódca powstania Iturbide, który w r. 
1822 ogłosił się cesarzem Meksyku i przy­
brał nazwę Augustyna I. Już w rok później 
jednak Iturbide, straciwszy popularność ab- 
dykował. 10 grudnia 1823 zebrał się kongres 
stanów i ogłosił Meksyk republiką konsty­
tucyjną z 19 . tanami i 5 terytoryami. Pierw­
szym prezydentem wybrany zestał jenerał 
Victcria Handel niewolników został zniesio­
ny rozporządzeniem rządu z 13 stycznia r. 
1824, a 19 października tegoż roku kapitu­
lowała ostatnia twierdza, którą jeszcze Hi­
szpania w Meksyku posiadało, San Yuan de 
Ulloa.

Ogłoszenie republiki nie uspokoiło jednak 
kraju. Przyszło do wewnętrznej zaciętej 
walki między aiystokratycznem stronnic­
twem, noszącem nazwę Escoceses i demo- 
kratycznem, Yoikinus. W  roku 1828, gdy 
prezydentem repuLliki wybrano ministra 
wojny PećLaza, którego Yorkincs uważali 
za poplecznika arystokrycji, chwycili demo­
kraci za broń i odnieśli zwycięstwo pod wo­
dzą jenerała Santa Anna. Minister wojny, 
Pedraza, złoży! prezydenturę, miejsce jego 
zajął metys Guerrero. Ustawa z 20 marca 
1829 skazała wszyrtkich Hiszpanów na wy­
gnanie z Meksyku. Hiszpania tymczasem u- 
zbroiła armję, którą pod komendą jenerała 
Barradasa wysłano na ponowne zdobycie 
Meksyku. Armja ta wylądowała 17-go 
lipca 1829 w Punta de Xeres, ale już 11 pa­
ździernika zmuszoną została do kapitulacji. 
W dwa miesiące później zawiązał się spisek 
przeciw prezydentowi Guerrere; na czele sta­
nął wiceprezydent Bustamente. Guerrero ab- 
dykował i 1 stycznia 1830 r. wybrano Bu­
stamente prezydentem. Próba powstania, 
podjęta przez Guerrera nie powiodła się. on 
tam wyrokiem ąądu wojennego skazany zo­
stał 17 lutego 1831 na śmierć i rozstrzela­
ny. Dekret o wygnaniu z Meksjku Hiszpa-

W  wirln i ypadkach zaziębię hic upeda ne piersi 
jest póprzed" >ne przez duszne le. kłucie w krzyżach, 
chrapliwy oddech i pobndzan e do ka^ilu. Używa­
my wronczas 'l nnłerzajacy 1 łóle Feuera roślinn- 
esencyę z marką nBI"a-Fluid‘"i.ł tylko w ten spo­
sób można złe nsnnąc. Wielif lekarzy nptwierdza. 
jak dobrze fkutł uje użyole Fe Hera „Elisaliold". Pan 
dr Józef Estmeister Wildesaa ł. Post. Aspach, 
pisze, źe Fellera Fluid bardz Jj dobrą rzynl r=.'ng,‘ 
prźy wszblkich niedomaganjisch. Pan dr Kittel 
Kgl. Weinberge pisze, że Felisa Fluid jni od wie­

lu lat używa w praktyce z bardzol dobrym wyni­
kiem. Przy zazńhieniu, przr chorobjch różnego 
r< Jzajn, a także przy uhorobach oczu. migrenie i 
bólach nerwowych jest pomoonym. Powinni nasi 
czytelnicy zawsze mieć w domu FeUer- „Elsa- 
Fluid-1, bo 12 flbozrk opłaconych kositnje tylko 
& E Tak&e bardzo dobrem! s% pigułki przeczysz­
czające ramh&rbarumowe z .marką Elsa -pigułki 
przeciw chorobom : olądka. ohstrnkcy, 6 pndełck 
cołaooryoh 4 K. u A rakarza E. V. Feilera, 6łu. 
bica Elsaplatz 163. „,«lsl
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nów Ko bu] prxea prezydenta* Bustamente
zniesiony. Spowodowało to ponowny wy­
buch rewolucji. W  r. 1888 jfc^raJ Santa An­
na na czele wojsk ogłosił Podrazę Prezy­
dentem. Pedr&za, ob^ął rządy, ale już po ro­
ku zajął jego miejsce jenerał Santa Anna. 
:W r. 1835 koniede.Łcja Stanów uioksykań­
skich otrzymała organizację centralistyczną. 
Santa Anna sprawował rządy dyktatorskie.

Historję Meksyku od r. 1842 do 1861 wy­
pełniają walki centrałisfców z federalistami, 
które ukończyły się w r. 1861 proklamacyą 
Juareza na dyktatora Meksyku. Juarez roz­
począł rządy oa wstrzymania wypłat Sta­
nów państwom zagranicznym. Spowodowało 
to interwencję ze strony Francji Aron* 
francuska ruszyła- na stolicę i wkroczyła do 
niej 10 czerwca 1863 r. Zwołane przez jene­
rała francuskiego Foreya zgromadzenie dy­
gnitarzy, liczące 215 członków, na tyczenie 
Napoleona III. ofiarowało koronę cesarską 
Meksyku arcyksięciu anstrjackiemu Maksy- 
miljanowi, który ją przyjął 10 kwietnia 1864 
roku. 12 czerwca 18o4 odbył się v j»zd  ce­
sarza Maksymiljana do Meksyku, jako sto­
licy kraju.

Stosunek ^esarza' aroyksięcia Maksymil- 
jana do Komendanta armji francuskiej, je­
nerała Bazaine‘a tymczasem pogorszył się, 
gdyż Bazaine intrygował przeciw Maksy- 
miljanowi w nadziei, te sam zdoła zająć je­
go miejsce. Sytncja Maksymiljana stała się 
beznadziejną, gdy Stany Zjednoczone uzna­
wały, jak poprzednio, Juareza i republikę 
za właściwy rząd kraju. Prócz tego gabinet 
waszyngtoński wywarł tak silny nacisk na 
Napoleona III., że w kwietniu 1866 n Napo- 
eon III. wydal edykt, wycofujący annję 
francuską z Meksyku. 16 marca 1867 r. od­
płynęły ostatnie okręt)- z francuskimi żoł­
nierzami z Ver» Cruz. We władzy cesarza 
Maksymiljana pozostały tyko Puebla, Quq- 
retro i Vera Cruz. Już 2 kwietniji zdobił 
jenerał republikański Porfirio Diaz sztur­
mem Pueblę. 10 maja wtargnął jenerał Es- 
cobedo do Queretaro, wziął do niewoli ce­
sarza Maksymiljana i dwóch towarzyszą­
cych mu jenerałów Meija i Miramona, złożył 
nan ich sąd wojenny i kazał rozstrzelać. Na 
wiadomość o tern 21 czerwca 1867, r. otwarł 
Meksyk swe bramy Diakowi, a 25 czerwca 
poddało się Vera Cruz. Od rf 1867 ustaliły 
się rządy republikańskie w Meksyku i dotąd 
w nim przetrwały.

P. Namiestnika zapytujemy się w tej drodze, 
kiedy nareszcie sprawa wyborów rady gminnej 
w Mokrem pow. Pilzno będzie załatwiona. Pro­
test łatwy do rozstrzygnięcia, bo zupełnie nie­
uzasadniony zalega w Namiestnictwie jut 6 

miesięcy, to chyba za długo.
Na odezwie, wzywającej do składek na T. 

S. L. w dniu 8 Maja, pomieszczono moje nazwi­
sko wbrew mej woli. Dopóki zarząd T. S. L. 
pozostaje pod dyktatorem wszechpolaków, a 
fundusze i praca T. S. L. nadużywane bywają 
do agitacyi stronniczej, bardzo często na rozbi 
janłe chłopów, dopóty nie wolno ani mnie, ani 
żadnemu świadomemu sprawy ludowców ode­
zwy takiej podpisać. Musimy żądać, aby T. 8. L. 
miało zarząd rzeczywiście bezstronny.

Stapińsbl.
Obchód racławicki urządza w niedzielę 10-go 

maja gmina Chocznia, pow. Wadowice. W  po­
łudnie po uroczystem nabożeństwie wyruszy 
przy dźwiękach orkiestry pochód przez wieś ku 
szkole dolnej a potem ku szkole górnej, skąd 
wróci pod „Dom ludowy11 gdzie zostaną wygło­
szone przemówienia. W obchodzie tym wezmą 
udział wszystkie miejscowe stowarzyszenia a 
nadto zapowiedziały przybycie towarzystwa 
„Sokół11 i „Strzelec11 z Wadowic a także i „Strze 
lec11 z Kozińca. Wieczorem w „Domu ludowym11 
odegra miejscowe „Kółko amatorskie11 sztukę 
„Kucie kos11. Braci włościan z okolicznych gmin 
gorąco zachęcamy do wzlęola udziału w tym 
obchodzie na cześś bohaterów z pod Racławic!

NMfc magnad bp- marszałek hr. Gołuchow- 
ski pOJ ostawił majątek oceniony na 15 miljo 
nów kii ron, a zapisał g„ w całości najzUra^mu 
synowi brata. Na ceie puoiiczna zapisał on tyl­
ko 40CW K dla żydów w Husiatyrde, na polskie 
towarzystwa nie zapisał nic. Powstało oburzenie 
v  całymi narodzie, arięc teraz magnaterja ogła­
sza, że znaleziono drugie rozporządzenie zmar­
łego 1 t jt  eą zapisy także dla Polaków a zwłasz 
cza dla'"}1. S. L. To znacz,, że wezcchpolakoni 
zatkano lista, a jak oni będą już cicho, to nikt 
inny nie będzie już krzyczał na camołobstwo 
magnaćkĄi.

Kardyrn I arcybiskup Kopp, zmarły przed 
kilku tggjindniami we Wrocławiu, pozostawił 7 
mUonóto Jnarefc, czyli prawie ośm miljuaów 
koron dpatl ku. Tyle nazbierał przez tycie prze­
ważnie o(f polskich owieczek, którym zachwa­
lał ubóstw a 1 które gwałtem na prusaków cLciał 
wynarodowić. Choć w jego ręku była tajemni­
ca, te W!i|elm pruski nienawidzi religji katoli­
ckiej, to ks. Kopp, katolicki arcybiskup
i kardynały był najgorliwszym dulką tego& 

r Wilhelma, Ufawet nasza księża „Prawda** wy­
mieniła at (toż 14 grzecnów głównych, popełnio­
nych przez |:s. Koppa przeciw naszemu narodo­
wi pulskieluii, ale zapomniała „Prawda1* wycią­
gnąć z tego. „konieczny wniosek i naukę, te na­
wet arcybtote ip kardynał w sprawach politycz­
nych i narodowych może zajmować błędne, zgu 
bne stanowili :o, a w takim razie nie można go 
ślepo słuchaj lecz trzeba się bronić.

WszechpofkATy sędziowie pokazują do czasu, 
jak potrafią b j  ć niesprawiedliwymi sędziami wo­
bec ludowców Mówimy „do czasu11, bo potrafi­
my i tym Qg\fm wszechpobldch sędziów kres 
położyć. Trybiiaał w Tarnowie pod przewodni­
ctwem zażartuje wszech,"oLika wlcepr. Bocheń­
skiego skazał i fctymers Stanisława Szpaka, prze­
wodnika ludejfąjów pow. dątirowskiego na 
grzywnę 280 Kl albu 14 dni aresztu za to, te po­
twierdził na igjromadzemu w Mędrzechowie, it 
wszecbpolacy lllorą ruble rosyjskie. Przecie to 
prawda, przecie t Krzemieniecki był gorliwym 
wszechpolskiej Int. Szpak zażądał od jene- 
r&lnej prokuiSM iryl, aby wystąpiła w obronie 
usiawy. — Sędtj a Wolf w Dukli zasądził gospo­
darza Belczyką z Lipowy pow. Krosno- na 10 
tygodni aresztu, * a to, że stanął w obronie ma­
jątku sierocego., Odwołania od wyroku p. Wolf 
„nie Błyszał11 i z) raz wezwał Belczyka do odsie­
dzenia kary. I 4 a sprawa jest już u ministra 
sprawiedliwości. -— Młodziutki ale zaciekły 
wszechpolaczek tiędzia Krzanowski w Strzyżo­
wie cuda waleczności dokazuje przeciwko ludo­
wcom. Ma tedy Ib d przedsmak, jakby to wyglą­
dały rządy wszechpolskie.

Fałszywe pienią i ze — pięciokoronówki i je- 
dnokoionówki — |Odkryto w znacznej ilości krą 
żące w Krakowiaki Lwowie, & więc zap. wne i 
gdzieindziej. PoHabibienie jest tak dobre, że tru­
dne do rozpoznanb) Ostrożnie zatem trzeba po­
stępować przy odljiorze pieniędzy srebrnych, a 
najlepiej zapytać gię w urzędzie podatkowym, 
jeżeli jest najmnitJI«  podejrzenie.

Nowe prawo kof, lelne. Gazetka kietykalna 
„Lud katolicki11, tyrgan stronnictwa fcatolicko- 
ludowego dyecezyi tarnowskiej, w bardzo dhi 
gim artykule osobrjnn wmawia w swoich czy­
telników, że całowanie księdza w rękę powin­
no być przykazani*^, katolika. Powiada, te kto 
księdza w rękę bitą całuje, ten jęęt- -ludowiec, 
przewrotowiec itd. przy tej sposobności drwi ze 
starców i dzieci, pisiąc tak. te „księża żadnego 
interesu nie robią, ihyba, że im ta czasem co 
mokrego na ręce obstanie, zwłaszcza gdy ca­
łują dzied albo y11. Ma*z chłopie, całuj po 
rękach, to jeszcze z| drwią z deble w swoich 
gazetach. Nlgdziei aa ś >ed nikt po rękach 
księży ani biskupów, nie całuje. Tylko u nas 
szlachta 1 księża wpiło wadzili ten zwyczaj, aby 
wpoić w lud onieśłmlfilenie i uczncle niższości. 
Bardzo nas to ciestfp,|gdy „Lud katolicki*1 przy­
znaje, że chłopi-ludio-f xy już po rękach nie ca­
łują.
)t Zasuspendowanfb księdza Kaczmarczyka,
wikarego w Bolesfeariti, pow, dąbrowskiego, 
za to, że nie chała. I prześladować ehłopów- 
ludowców. Za to rcnjttazał mu ks. Liskup Wa-

lęga opuścić wikarówkę, zabronił mu odpra­
wiać Mszy św. spowiadać i t. d. ParaJianie 
ujęli się za krzywdą zacnego kapłana, dali 
mu pomieszkanie w domu gminnym i poma­
gają do utrzymania. Ciekawość, co teraz 
zrobi ks. biskup Wałęg?. Wszystkie gazety 
niemieckie, włoskie, angielskie i francuskie 
opisują szbroko to niesłychane prześlado­
wanie menu cmopasaegc przez klery Kałów 
galicyjskich.
- Do czego księża doprowadzają. Otrzyma^ 

liśmy libt, który jest dowodem prześlado­
wań, jakich się księża dopuszczają na chło­
pach, oraz siły ducha chłopskiego, co nawet 
z takiej obieży umie wyjść cało. Oto gdy w 
jednej ze wsi galicyjskich ksiądz na żaden 
sposób nie chciał dai chłopu rozgrzeszenia 
z» czytanie „Przyjaciela Ludu** i gdy odeń 
zażądał: „odeślij Przyjaciela, a otrzymae* 
rozgrzeszenie!1* — chłop odesłał nam gazet­
kę i pisze: „ale mi ją zwróćcie!11 Stało rę  
tedy i wedle woH księdza, bo gazetkę ode­
słał i wedle woli chłopa, bo się Przyjaciela 
me pozbył.

Z dfogoszowei obory. W  numerze 17 długo- 
jzowegc „Piasta11 jakiś drab gazeciareki. kry­
jący -*.ę za literami St. G„ a niby mający po­
chodzić ze Suchej, zauiieidł korespondencyą, 
w któręj stara się we mnie wmówić, że w icucu 
1908 w hotelu na Żółkiewskiem we Lwowie, 
miałem mu oświadczyć, że wiem i byłem nawet 
tego świadkiem, jak w r. 1908 Stapiński po­
orał od stańczyków kwotę 40.000 K. za udzielić 
się mające poparcie stańczykom.

Otóż niniejszfcui oświadczam, te za czasów 
uiego 11 letniego posiowania nigdy w żadnym 
hotelu na Zółktewskłem nie byłem i nigdy z 
żadnym St. O. o takiej sprawie nie mówiłem 
i mówić nie mogłem, bo o iadnem pobrania 
pieniędzy w  r. 1908 nie wiedziałem 1 nie wiem.

Wiaocanie więc korespondencja w „Pia­
ście* obliczana jeat na głupotę ludzką. A może 
to jakf przyszły kandydat wywąchał we maie 
niebezpiecznego przeciwnika, a więc rzucaniem 
oszczerstw próbuje drogę sobie urabiać?!

Z taLimi kłamliwymi gazeciarskimi drabami 
jak ów kryjący się za literkami St. G. dlugo- 
sik, w polemikę gazeciarską wdawać się nie 
myślę, bo to równałoby się grzebaniu w długo- 
szowym gnoju! Na gnój możua tylko wyko­
nać powszednią dyskretną czynność, ale grze­
bać w nim nie warto. Niech w tym gnoju grze­
bią simy Kuba i Sredniawski, bo dla takich 
zdziecinniałych staruszków to zabawa odpowie­
dnia!

Przy tej sposobności zapewniam „długom- 
ków11, że mnie ataki „Piasta11 i długoszowyeh 
najuiitów wcale nie szkodą, ale owszem nawet 
pomagają! Zamawiam więc dalsze!

Antoni Styla.
Godne zapamiętania. Gazetka, „Praca1*, 

organ Polskiego Towarzystwa Emigracyj­
nego, w artykule o nowem rozporządzeniu 
rządu, zgubnem dla wychodźców, wylicza 
tyle zalet rozporządzenia, że aż... z czarnego 
robi się białe. Czy to ma być opieka i obro­
na emigracji?

W „Ojczyźnie11 wszechpolskiej % 26 kwie­
tnia doradza redaktor Rymar, aby się ludzie 
zadawalali „mniejszym trochę zrobkiem11 u 
obszrników, a nie wyjeżdżali do Prus. Gdy­
by tak wszyscy posłuchali i nie wyjeżdżali 
za granicę szukać pracy, toby obszarnicy 
zaraz bardzo zniżyli płacę. 0 to im chodu.

Redaktor kościelnej „Prawdy* w Krakowie, 
ks. KądzŁoła, bardzo dobre interesy widać robi 
na zwalczaniu ludowców I tym podobnych „bez- 
b< iżników*1. Nie tylko sprawił sobie własną dru­
karnię z maszyną rotacyjną i z maszynami do 
składania, a!e kupił jut własny automobil na 
co pozwolić sobie może tylko bardzo bogaty 
człowiek, bo samo utrzymanie automobilu ko­
sztuje kilkanaście tysięey koron rocznie. Czy­
telnikom „Prawdy11 zachwala ubóstwo, aby 
ozem prędzej opuścili ten padół płaczu I prze­
nieśli się do szczęśliwości niebieskiej, ale sani 
kB. Rądzioła woli bogactwo i sbytrk, jak auto­
mobil. Chłopom każe byś antysemitami 1 wal 
nyć przeciwko niedowiarkom-żydom, ale sam

m

M A G A Z Y N  N O W O Ś C I  D L A  P A  A  
*  *  *  *  41 p o d  f i r m a  c  c  c  e  c
Z Y G M U N T  Ś L IM A K O W S K I
K R A K Ó W . R Y N E K  G Ł Ó W N Y  L I N I A  A - B .

^ K o r o n h i ,  W a t ą i K I ,  T i u l e ,  G a » y ,
I ■JEfluzy*, M a lK i ,  R e f o r m y .  R ę R a w l a K i .
- P r z y b r a n i a  d o  s u k i e n  i  p r z y b o r y  d o  s z y e ia .
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tu  Kądłwb ehętzde robi tatrreo/ t łydami i 
drukuje la  i .zyztko, byle dobru płacili. Po- 
aUme to dewotki i dowoeiane esytająef „Pra­
wdę**, ni dnieją ao sśclu, gdf fcn ktoś pacrtf
p«wV. *  b . Kąd ziole.

ittcltnlttfi mmn jjjjnwijgtonję
firny Bergmana & Go. Dććin nad Łabą
Jestoorac bardziej alnbkmem i rozpowMechnio- 
■M , śr^kt Jajo o iun ij skuteczności przeciw 
piegoe" 1 j. g< udowodnlonem, Llodosctani..- 
nezs eo do recjoualncgo pielęgnowania akóiy 
ł yt^nokL Tysiące listew m uznaniem! Wiała 
nagród pierwszorzędnych. Ba ctojć pray u -  
kupnie! D w iM  należy wyninie na oena- 
' w h  „konik* i na pełną firmęl Po 80 LaL
Do nabycia w aptekach, 'cj-ogturyaoh, per- 
fumeryach eta. T --' aamo wyprół wanyis^* 
Bergmanna kiom Uljowy „Mauera** (70 h.
aa tobą, sądowny do atnmnania delikatnych 

'mskl.h.daaea —40

Do dyrekcyi poczt we Lwowie zwracany s\
w toj drodze publicznej z apelem, aby zachcia­
ła ukrócić nadużycia zbrodnicza pontmistrza 
Jaworskiego w Czarnym lhuujcu. Pomylony 
tm człowiek san się chwali przed lud ćmi, że 
Maty piywntz zamknięte otwiera, te przeka­
zów na „Przy jaciela Ludu" jjrryjmowaó nie 
ehoe, te gazat czytelnikom nie doręcza itp. Dy 
rekcya poczt wie o tem jut od dawna, więc dla­
czego nie zrobi z ananasem p>srządku. Czy ma­
my do Wiednia iść ze akaigąr

Nadniyda na ęoaeie w Wińblówce, p. No- 
I wy Targ, przechodzą wszelkie* pojęcia. NI etyl - 

ko ii nie doręczają zupełnie ażLe~atom gazety, 
ale zwracają ją do Krakowa % napuem: „nie 
przyjmuje**, chociaż nikomu się o czemś podob- 
nem nie śniło. Ostrzegamy po raz o itatd opra­
wców tych nad utyć, gdyś jeśB. się stosunki nie 
zmienią natychmiast, znając kb nazwiska, fm> 
bimy użytek.

Ottrarde c. k. składnic pocz^uwyck w Pale 
(pow Wadowice) 1 w Lubnir (pow. Brzozów) 
nastąpi z dniem 1 maja.

Na ptacjl koleji w Kąskowi*.
K r a k o w i a k :  Cóż to 2ja odznaki trzy 

ma pan komisarz policji w jękach, czy na 
jaki kongres?

K o m i s a r z :  To są odzjnaki, które się 
przylepia emigrantom na pąpzpoi t, na do- 
rod że już zrewidowanL i mogą jechać.

K r n k o w i a k :  Mało brakuje, a po kol­
czykach dla świń i psów, modemy się docze­
kać jeszcze i kolczykowania emigrantów.

Gospodarstwo. |
<*^Zarząd główny Kółek rolniczych okazał 
a upełną nieudolność w tegorocznej działal­
ności zapomogowej. Całymi npiesiąnami tr»y- 
mał pieniądze przesyłane na ^aLupno ohąo, 
ziemniaków i zboża, a o ile wranzcie pro- 
n ikta owe dostarczył, to w bardzo lichej 
jakości. Jeszcze w ostatnich <czasach raczył 
ludzi w igor “jh! zgniłych ł  m iłikCw, i  p 
w Czndcu i Frysztak*. Można «,prawieóliwie 
powiedzieć, że Zarząd gł. Kótek roln. tylko 
przeszkadzał Towarzystwu ręjfcictemt. i Syn­
dykatowi w ujednostajnieniu i przyspiesze­
niu akcyi zapomogowej, bo chapił zamó­
wienia, aby mieć prowizye, a* do wykony­
wania zamówień był niezdolny!

Bo Zuru d główny Kółek rqłn ma co in-

s lepie, i ntjtinle] kupKjmełna w pierw- 
Rorzpdnym demu wywezowym

Pro Kop SKcrhowsIH 1 Syn

HUMPOLJŁC
Wielki wybór PróLki na żąAr*e franku 
ClSChy'. Równlei załatwimy ueiyele #>  ■ dłt fWi'

nogo na głowie, a mianowicie prsyguMewei- 
nie walnego Zjazdu, aby wypadł jak naj­
bardziej po wszechpeUtau, a przeciwko lu­
dowcem. Wpadł nam w rące list jednego 
□ matadorów Zarządu głównego do ~dzi& 

.cza wszc hpclskicgo", aby appfinował wy­
boru takich culegatćw z Kółek na zjaza. 
któr.yby byli gotowi przyłączyć się do ma­
nifestacji przeciw p. Stapińókiemu, którą to 
manifestację przygvU>wują wszechpolscy. 
Maluczko Lakuje, a jszecbpolacy zrobią 
z głównego Zarządu Kołek rolniczych cen­
tralny komitet dla rozbojów wyborczych.

Najwyższy aby z tą polityką wszech­
polską w, Kółkach rolmezycn zrobić porz« 
dek.
^bankructw o gospodarcze Galicji, 
oto skutki i owoce rządów księżo pańskich. 
Paęiery kredytowe Galicji stoją vr najniż­
szej cenie. Kredyt nbogiej Dalmacji stoi
0 cale 10 procent lepiej, a czeski. moraw­
ski kredyt jest lepmy o całych *S proocrt, 
niż galioyjcki. Świeżo zaciągniętą potyczkę 
krajową (80 mil jonów) otrzymała tJalicja po 
kwocie 87 i pół, to znaczy ze stratą 12 K. 
60 h. na każdych stu koronach, czyli, że 
za kwit wystawiony na 80 mil jonów doetał 
leraj y  Iko 10 mujonów, bankierzy zaroi iii 
10 mil jonów, ale przez 60 lat będziemy 
płacić 4 i pół procent od całych 80 miljo- 
nów. Obliczcie to. ±*i%y takiej gospodarce 
krajowej musimy wszyscy zejść u* dziadów, 
choćbyśmy najpilniej prccow&li i  najoszczę­
dniej gospodarzyli *

To prawda, że i kredyt całego państwa 
austrjiclriego stci fatalnie. Pbzyczka ren­
towa anstijacka, ma kurs 81.60, czyli za 
kwit państwowy na sto korod płacą ban­
kierzy tylko 81 kor., a więc na każdych 
.tu koronach traci państwo 19 K. i płaci 
4% od uałyoh stu koron. Do takiego upad­
ku doprowadziły rządy § 14 1 wydatki na 
armję ponad siły.

Wiedz bracie chłopie z Wólki, że za to, 
iż się nie chcesz jnteie&owaó polityką i sprze- 
iajess księżom i panom swoje prawa, mu­
lisz upadać pod ciężarem podatków, bo mu­
sisz przy podatkach opłacać owe straty po- 
ź , -i. we kraju i państwa. Teraz n. p. na 
same okręty wojenne wyda [ rząd 426 mi- 
ljonów K. Aby tożyozyó taką sumę, musi 
państwo wystawie kwit prawie na 600 mi- 
ljonów K. i od tej sumy będziesz bracie 
ihłopie pł&Jł procenta przy podatkach. 
Gdyby państwo ożyło tyon 426 miljonów 
na budowę koleji i dróg, na regulację rzek
1 drenowania ^run-ów, to miałlyć bracie 
chłopie lepszy nrod .aj, wyższą oenę za pro­
dukt i miałbyś * czego płacić podatki na­
wet wyżBze. Z pożyczki te:. nowe okręty 
wojenne będziesz mał bracie figę. Ale twoi 
posłowie kolarze-dłngosiki będą głosować za 
pożyczką na okręty, a w nr jlepeym  razie 
będzie im wolno uoieo za drzwi ale za to 
przy wyborach rząd ich poprze i da pie­
niędzy na agitację. Dlatego bracie chłop.e 
s« hodzisz na dziady. ^

Premiowanie goepodartlw Dyn ktor szko­
ły rolniczej w buohodole, p. Neuman, podaje 
w „T j jodniku rolniczyŁi1'' bardzo pochwal­
ny opis staranności gos, odarczej włościan 
w Głowience, pow. Kroeuo. Premie otrzy­
mali: goip. Jan Kubit, Jan Markiewicz i 
Michał Zajdel, a listy pochwalne W. Hejnar 
i Fr. Jurczyk. Drzewka owocowe, zasadzone 
w Głowience przy drogach publicznych 
przed dwoma laty, przechowały się ślicznie, 
ani jedno nie zostało uszkodzone.

Sr. K. Kulczycki obworzj l k&ace- 
larj edwokaekt 

W Jaśle, prtr ul. S ICśjs aspw, Tsw. Er 'łeekow.

irsjswr Dr A. Menasse
.iw&rzyi kiieolinfi i r i i ł K i i  « ji ih  jny iL IrtclMiU

Adwokat Dr. ERB
otworzył kanceluyę we F r y s z t ak u .

UD1B0KRT DR, HiBCEll fiCIITDEElll
|v priMasI ztfs.PSK r. knuisnft a l i c i s  do bm m  zwimiii

Wiktor /kołyszowski
Kraków, ulica l w . Jana 14, II. p,
nią.dowo upoważniony geometra cywilry., prze- 
pi'.Owadza waaelkis roboty w zakres miernictwa 

wcbotJzi.ee.

• N A D E S Ł A N E :
Słuszną obawą

mają pauie j..zed szkodliwyi . wpływem na twarz 
ai. n a i wlairu. Delikatna skóra staje się przez 
te wpły.ry bezbarwną, nieładną i łuszczącą się 
air »5I skóra pomimo wistrn i słońca była deii-
icatną,  iękką 1 białą sprow aoza tysiące pań F< 1-
ira J  'isa- £ iaid“, którego 12 (łaszek kosztnje & K. 

aLOŻn1. zamawiec wprost z apteki E. V. felilera 
Słubice, Flsaplats 163, Kroacya. Także Fetlera 
przeozyszozające pigutkC rambarcarowe z marką 
Elsa-ptyuiki 1 pudeFek opłaconych. 4 K.

■ i — s s f M - e s — — —  niParceiadai
W powiacie wiślickim niedaleko miasteczek Gdowa, 
(  jiovi'a i Dobczyc jeet do rozparcelowania obezar 
dworski jQ -_szów z folwark’en. składający się z 
446 morg|0e- Grunta prteane I. klasy, słoneczne, 
bardzo tikodzajne, od 1.1M kor. za mórg łąki zna­
komita lary rębne i krzaki DrzeWo i c, <U do bu­
dowy na miejsca. Na Jedan mtSig potrzeba fto- 
ló„ką połowę ceny kupna, reo t̂a zaż oiote być 
opłacona w  kilkunasto ratach. Oglądać można ka- 
dej oliwili, a informacji na miejsca o Uleli Jan 
Przeciszewuki, karbów y w Gruszowi*, lnb Spółka 
pareelaeJJaa „Gruszów sp. aogr. odp, Kraków, 

p l  Czysta L I. 2—3

&5.FA
wirńwkte nainowszago modslu 1913 r. 
jee e-jdoakonalazą. naprr-tszą i naj- 
trwr ” % maszyną ao odtłuai-.zanla 
miska! 16 d„ 2? litrów mieka wy­
starcza n 1 kg. masła dssstswsgo 
Pncujs 20 — 25 mt bsz naprawy.

„ P O  M O N A ”
KroK ow sK a SzKółKa d rzew  -  -  -  K raków .

polsea waorowo hodowane: drzewa owocowe: Jabłonie, grujzs, 
śliwy, czereśnie, wiśnie i«L drzewa owocowe karłowe w formie | 
piramid, palmet, kordonów pic* wych, 1 poziomych itd. Krzewy 1 
owocowe, w wielkim wyborze: Róże krzaczaste 1 plenne. D rzea  l

1 krzewy ozdobna I
Cennik bogato Ilustrowany na żądania darmo i opiatnle. I



B Z Y J A 0 1  B .L  L U E D

2  3 K  Z A Ł O Ż E N IA  1 8 8 6 .

ZIVNOSTE:NSKA BANKA
F IL IA  W  K P .A K .v W IE , B Y N Z K  G Ł .1 '/
W P Ł A C O N Y  K A P I T A Ł  A K C Y J N Y  k  8 0 ,0 0 0 .0 0 0 * — . 
F U N D U S Z  R E Z E R W O W Y  P R Z E S Z Ł O  K  2 5 ,0 0 0 .0 0 0 * — .

2 2  f PLI J
RACHUNEK BIEŻĄCY POD

ZAJM UJE SIĘ  WSZELKIEMI SPRAWAMI BAN- 
KOWEMI. PRZYJM U JE WKŁADY OSZCZĘDNO 
ŚCIOWE NA KSIĄŻECZKI WKŁADKOWE ł NA 

N A JKO RZYSTN IEJSZYM I WARUNKAMI.
PO D A TEK  R EN T O W Y  O PŁA CA  S IĘ  Z  W ŁA SN YCH  FUN D U ­
SZÓ W . U D Z IELA  1 W SZELK IEG O  RO DZAJU  KREDYTÓ W ,

A J  M w r , A f l i  • r i i n  . i M i i  " f d a j e  ppom esy na w s z y s t .R d l l i o r  W j / m i a n y  k J ec iąo n je iijft ,^ fip M ie isp ra j.
d a je  p a p ie r y  w a rto śc io w e  

o ra z  w sz e lk ie  obce w i .luty. S p rz e d a je  looy c . Cc. la te ry  i k la so w a j.  
Z a ła tw ia  p rz e s y łk i  g o tó w ko w e do A m eryk i i p r z e k a z u j e  kw oty  
w k r a j u  i d o  w s  c y s t k i o h  m i e j e o  z a g r a n i c z n y c h .

F A B R Y K A  M A S Z Y N
inź. W. Boguckiego

w  C h r z a n o w i e  
b u d i c j e  m a s z y n y
i formy najnowszych sy 
stemów, do wyrobów ce- 
ń en to ^ ych — oraz prasy 
ręczne/.kieratowe do w y­
robu ^ e g i e !  glinianych 

Cnitly li. 11HfHMcIi Ano.
c e n y ’" fcleKi®. 7—15

ZAKŁADY ETERNITOWE 
LUDWIKA HAT/ [A 
w VdCKLABRU(K A c

WIEDEŃ IX
'//?////

General n> z u tą j» ,w o  
dla Oaliyjl I Bukowiny 
Kraków, Dl«tlowska97.

N ie  d a jc ie  się łu d z ić  
n a b y w a n ie m  tow arów !

Chcecie nabyć ładne resztki, któremi moiils obdzielić 
całą rodzii-8 zamówcie je w tkalni M Jrsovi Novy 
Hrśdek u/li. Resztki mc ans utyć iu* óuoc potrzeby. 
Zefiry, barchany, iHuele, płótna, kanafasy, perkate, 
kawałki 2—8 m. długie 40 m. za 20 koron franko, 
albo połowa za 10 koron nie frankowane za zaliczką. 
Nieodpowiednie przyjmuję napowrót, albo zwracam pie­

niądze. Niema więc ryzyka.

T o m a  s y n a

Sterr#^^arke

„G W IAZD A"
jest r., lepszym I nijańsiym 
:: nanoztm fosforowym.

T o m rzcyn %

Sterr^^^kte
„G W IAZD A"

stosujs :If uwsztisis globy 
:: znsjlepszymskuulem. ::

Nadzwyczajna
bonif ikacyai m ajow n  

Koron 18*—
I nliszs csn. czyni niwoz |
Jeszcze te A* zym.

T o m a s y n a

Steri^fi^arl®

, GWIAZDA" 
peanu! plon zbóZ, okopo­
wych, łąk, pastwisk i t. -p. 
Iioiclowe I jazoieiowo

1
P r z y t o m a s y n l e

Stsr^^^ria
„G W IAZD A" 

bsipłatna aaillzi koutr. w 
Kraj. stłOjtcb cbsm, rok

Magazyn Bielizny
pod firmą

"rancis^eK Martin
Krnkbw, Rynek gl. L. 6 (szara kamienica).
PoUca k eliznę damską i męką płócienną i 
■zyrtyngowt, oraz weh laną pro*. Dr. J&gera i 
bielizny Dra Lahm ina Ręczniki, chustki do 
nosa, bieliznę stołową, płótna, szyitynąi i dym­
ki, skarpetki, pończochy, z^kawsczk* i roz­
maite trykotarze >ras wielki wybór krawatów.
Towar doborowy I Csny niskie 1

Na żądanie wysyła się 
cenniki darmo i opłatnie.

R E A L N O Ś Ć
do sprzedani, w Mutnem przy Jeleśni, dom murowany z 2 
pokojami i kuchnią, nowe metaurrw sny — wraz z 6- ma za­
gonami omego pola, w blizkośd gościńca powiatowego, 2 ki­
lometry odległej od stacyi kolejowej w Jeleśni, nadający się 
do handlu. Gotówka potrzebna 2.600 Koron.

Dom ten mogę równiei wy d. i rżawić pp. letnikom, na 
czas sezonowy — okolica bowiem górzysta, zdrowa i przyjemna 

"Wiadomość w 2ywcu a kupca Jędrzeja Staszkiewicza. L—2

Za luizcen.
Rudzic*. "zrzekają nt. 

drożyznę, ja tego r - 
sposirze&am. Taka na 

1, poczta jesi bar- 
izo' tama.
—  Tania?
—  Oczywiście, naprzy- 

kład mój narzeczony w 
kopercie za 2 centy prze* 
słał mi tysiąc ciiusJw -

Clerpllw..

— Słyszałam, iż uda­
łaś zamiar rozwieść się 
ze swym mężem I

— Taki Ot siałam to 
początkowo uczynić, ale 
teraz kiedy kupił sobie 
aeroplan, sądzę, że lepiej 
poczekać, aż owdowieję!

Spadek.

A : — Sekretarz Gry- 
zmoiiŁ ki, kuSry umarł 
w zeszłym tygodniu, zo­
stawi! wszystko co po- 
ii< dał, miejskiemu za­
kładowi sierót.

B : — To ładnie z je­
go strony. A  ileż zosta­
wił.

A : — Siedmioro dzieci.

Omgi J dziś.

— Kiedy moja żona 
wyjechała tęskniłem za 
nią ogromnie.

—  A  teraz po jej po­
wrocie?

— Przyznam ci się, 
że tęsknię za tym okre- 
oem tęsknoty.

Na okrycie.

A : -  Zdaje mi się, że 
pańska mama zachoro­
wała na morską chorobę; 
niechże się pin nią zaj­
mie, bo może umrzeć.

B : — To jest moja 
teściowa.

A ; — A to oo innego, 
przepraszam.

Słuszna przyczyna

—  Dlaczego pame maj­
ster, rozchodzisz się a 
żoną?

— Bo pije.
—  A  ozy ty co lepsze­

go robisz?
— Sie, ale pizec-ed 
trzeba, żeby ohtć

była osoba w domu 
trzeźwą.

potrj
dna

C z y ta j c i e  

I popierajcie 

„Przyjaciela 

Ladu“
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P F A W I E  S P R Z E D A -  

:: JEM  £ O D  D Z IŚ  ::DARMO
dachówkę ciągniętą paloną
= = ■ "= — ' ' ' " " ............................................ H)i" ^ .............

z fa b ryk i w  D rohobyczu
bo tylko po Koron 55”— za 1000 tztak /ranko każda stacyu kolejowa.

DopóKi zapas starczy
W z o r y  i K a t a l o g i  d a r m o  i o p l a t n i a  4-5

Szybkie zgłoszeń ia uprasza
Galicyjska Spółka przemyłowa i budowlana we Lwowie, SyKstutKu 14.

elelskie] i 
kie jak pa

lin Karpackie kosy Nr 000 
UU. z marką „K_amk'‘ z an- 

_ stali srebrno-stalowe, mają den- 
— i jak papier, lekkie jak pibro, ostrze, które 
tnie najtwardszą psianzę, tj. górską trawę 
1 zboże. Co tylko dostania się pod nie, 
przedni ią za jednym zamachem na sto­
pę, bardzo nieznacznie zuływiją się i 
dętką pracę wieśniaka do połowy nła- 
twi&ją. Przyjemna i lekka praca w poln 
sprawia radość każdemu wieśniakowi, dla­
tego katdy powinien kosić ty'ko ksrpic- 
klaml iisbrno-stalowsml kosami z marka 
Kośnik".— 17-mawiający mnsi przjałoo 

4 K. zad&wLn. Bez zad&tka nie wysyła 
się nikomu. Kosy Ni. 000 z najlepszej 
angielskiej stali najlepsze na całym 
świeci e. Mniej niż 5 kos nit wysyłam. 

Dhuośd w centymetr.; 65 70 76 80 86 90 95 100
C.aa»  1 .ztak« kor.. *101*0  230 2'40 260 2-60 2-70 2-80 

Na każdych 10 kos daję 2 kosy darmo.
Skorpy zębioao z snglslsklsj sta l, dobrze rtn^ «bo&e 1 tak 

le^ko przecinaj? ’ że nie cznń Eh w rękach. Jedna mulihtfiOll 
E ro zamawia 10—20 sitak, dostaje 2 sierpy darmo.

Kamienia (bruslklj do ostrzenia kos 40 hai. za E~JKę. 
Kto zamawia 10 sztok dostaje 1 darmo. Młot z io kle­
pani* kosy 1 kor., kowadełko do klepania 1 kor. .r.oszę 
.zamawiać pocztowymi przekazami, ażeby na listy i kartki 
me tracić niepotrzebnie pieniędzy.

Baido tkuklo do robienia płótna. Stalowe, -wytrwale 
na *0 lat Zamawiający ma oznaczyć, jak jakie irają być 
ber da, wiele-pasem.

. . .  8 10 12 14 16 18 20 B4 26
2-60 8 — 4 — 6 — 6.— 7—  8—  9 — 10—

ający berda ma przysłać 4 kor. Zadatku 
m berda, jak wysoka i jak szeroka.

Oma 1 maki 
koron 
Zamawiaj 

na He pasem
Wosk i^zezalny na światło kościelne, 6 klg. 14 kor. 

94 hal. i porto opł&coP".
Na zamówienia proszę przysłać zadatak 4 kor. Bez 

Zadatku nie wysyłam.

ALEKSANDER KOPACZ
S T R U T Y N  W Y Ż  M Y ,  JliZll llilillśa .

© ASTMIE
k a t a r z e ,  d u s z n o ś c i .  dzisjłśją skutecznie 
P r o s z e k  ft e r g a r e t y  O r a  Z 4 1

Wzory darmo i opłatnie. P j  ja  z żądanien. J  •
do: O k .  C n L k Y ,  5 d . U d  St. M a r t in ,  P A R I S

Ig g r a  pakrjpclc M mm

„ R O L IT ”
wyrobu firmyHfiSIU I PRUGfl

w  O ł o m u ń c u
lekkie, ogniotrwałe, nie 
y.iemokaine, odporne 
przeciw wiatrom i hurzon. śnieżnym, do?tan -ajq wszędzie 

I w kiZJsj ilośal miejscowo zastępstwa 1 składy.
i eneralne Z* tępstwo- i główne Składy „ROLITP**
Kluków, ui. Dietlewsta I So. t -40 N r tal. s2bb

Produkt 
z najlepszych 
m aierya łów .

..Wszfdżie do nabycia".

Cudowny środek przeciw chorobom pluci
Licty chorych do Łpt©Karza.

Nas1 rocznik Bóla K...y pisze: Przed 2 laty zaziębiłem się podczas ćvri ;sei5 nocny u i nabawiłem się kataru 
oakrzi <1 a później choroby płuc. Kurczowy silny kaszel i nocne poty osłabiały ińnie niezwyk e * ogromnie zmizerójałam. 
Dostałem urlop, wyjechałem na południe, zażywałem najrozmaitsze lekarstwa, mc mi jednak nie pomagało i straciłem 
wseaik^ nadzieję wyleczenia. W  tem przeczytałem w angielskiem, lekarsklem^płdmie o słynnym f ł■ ca odżywiającym  
p r o u s n  Certosan, zamówiłem
■di wym i pelnyi- sił życiowych i 
ca Jwn się nigojr przedtem tui sili 

Probosz U. B...1 w K...m.

go sobie natychmiast, ubywałem go przez 6 tygodni i od 2 miesięcy jostem zupełnie 
żołnieżem. Mówię, ie nigdy tak dobrze nio wyglądałem jak obecne i istotnie, nie

silnym 1 szczęśliwym.
,m. piszs: Dziękuję Panu serdecznio za przysłany opis kngielsL.ego proszku odżywia* 

łą t - jo  płaca Certopan.
Nie mogłem się pozbyć duszącego kaszlu, który astmatycznymi atakami mnie trapił. Próbowałem v nzystkiego, 

co polecili mi lekarze i chorzy, jednak nic nie pomagało. Certosan nie tyko wyleczył m ale w Lilkn tygodniach, lecz 
istotnie wzmocnił mnie i spowodował przyrost na wadze Cudów nym lest ten znakomicie smakujący preparat. Bło- 

oeławię jego wynalazcę! Puiecam kaićtunu, kto nu podobne cierpienia. Wielka oryginalna ilsazza Certosan kisztuje 
d koroi Nabyć można w aptekach. Gdyby tam nie było należy się xwrócić do głównego składu:

Apteka Józefa von Tórflk Budapest, VI Kirślyutca 12|p.

H U M O R .
Zupełnie zrozumiałe.
— Dzień dobry pana. 

panie \v ytiaijsowski! Jak 
się ma tona pana?

— Dziękuję serdecznie 
pZui Długujęzykiewiczo- 
wej ; 'żona jest zupełnie 
zdrowa tylko maleństwo 
po ośmiu dniach umarło.

— Czj to nył chłopak, 
czy dziewczyna ?

i — Dziewczynka, pro­
szę pani.

— Zaraz się domyśli­
łam. Wszak wiadomo, te 
n pańskiej tony ani je­
dna dziewczynka dłatej 
jak ośm dni Lie wytrzy­
mała.

Toast weselny

Jeden z gości (podczas 
uczty weselnej). Kielinb 
ten wychylam na pomy­
ślność naszego pana mło­
dego ! Oby dzień ten we­
selny powtórzył, się w 
tycia jegc . jeszcze nie* 
jednokrotnie!

Na wiecu.

Mówca ludowy w  za­
pale :

— Rodacy, nie jeste­
śmy niewolnikami, ale 
ludźmi wolnymi.

Głos z tłumu: Daj pan 
spokój f "Wszy. eyśmy to, 
żonaci!

Upominek.

Żona: — Jutru twoje 
imieniny, mętusrul Pój­
dę do jubilera i wybiorę 
dla ciebie jaki ładny u- 
pominek.

Mąt: Tylko wybierz 
nie drogi, moja kochana, 
bom jeszere nie zapłacił 
a zeszłoroczny prerenf;, 

który mi ofiarowałaś na 
imieniny.

Tegcczesna służba.
Pani: — Marysiu, twój 

narzeczony wzywa cię do 
telefonu!

Marysia; — Czy pani 
nio wićL i, te mam ręce 
zamazane ciastem? Za­
raz je umyję, niech go 
pani tymczasem zabawił

W  ustroniu.
Mąż: — Nie masz po­

jęcia kochana tono, jak 
ja ’ tęsknię za tem. Co 
minęło i cc juk nie wióęi 

Żona: — NaprZykład. 
cóż takiego? ,

Mąż : — Tu właśnie 
w tani uroczeid ustroniu 
powiedziałem ci pierwszy 
raz, że cię kocham.

Żona: — No i cóż 
z tago?

Mąż : — Żeby to czło­
wiek jjssacue raz był mło­
dym, toby już takiego 
głupstwa nigdy nie zro­
bił.



la ilnn̂Csillag
Z W lM is i NM flU
IV  cap dls^łiH.
turyskriaw ie po 
u t y w pę j u p rw  
14 „ aii< „y yemady 
u u u .  wrac* 
lu te . Pc.-ada t» 
zyskała uznanie, 
jako jedyny środek 
przeciw -Wj rsdenio 
wi-iiw, przytyto 
sza ich p e r  ca l, 
wnuBcnia skórę, 
przyrples -jm - nt«i 
czyzn olny, silmy 
perest kredy | aa- 
daje w i s u a  a *
(feerie i irs ft l*  
już po króckien:
Tuyoiu petysK, oraz 
pełność I chroni 
od a tiiiaegs  si- 
wloaii, at do pói- 

nej stare |ęi.

C en a  sło ika  
l i  2*̂  . 4*—»
6*—  i lO -—.
Przesył Ka cedziea 
ale po aadosfaaia 
pieniędzy lab aa 
pebranietB na cały 
świat wprosi z fab­
ryki, dokąd udeiy 
-wraoM wszystkie 

zamówienia:

ANNA CSILLAG, Wiedeń I., Eotlmarkt. 202

P A  i i  C  lit L  A  C  Y  A
Mandoliny powl,. 
ziemi ornej*. 160 
•Jt'* w n»e*iwn.
ppkbo w odoakmym 0 t  kdoraetry. Obuć . ,*pai »-
lowaae 'tt! fuktrwftrt Wis jtfowsk4  iwbj ■' (wprniów
i io ij-r  B& .zy&  informaoyi tdztrU JÓcej tw . - r o r ,  ap. . 

kam w  Żurawnle.

W  JAKJ 3I0&ÓB
• • ł m f  k m e l  I in ne  d io le g liw o ie i
phtc netnr su pełnie wyleeayś, wiadomością tą podzielą 
ale bezinteresownie t  ketdym. Pioesą przysiad tylko ofrai -J f  r r r m s r w  ™  n * v  v  W W W J P J  ■ (*■ -  f ------- J -------------------------------------- -

kowsra kop*»,6 odpowiedź Pani B. Kotońska, Wrr»ri« s 
________  Nr 383, kojo ?rigi ^Czechy). 6—10

Magazyn towarów bławainych 
i EonfeScyi dla dziali

pod F im ą  10—16
iDZEF aasuR s m m , n. rawtess t.«.

poleca
Nowości na sukni* > koetyumy damskie gria konfakpyę i 
bieliznę dla dzier1. Towar doborowy! Cery omtrrkowane

mu
R O m i iD f lM .

Rngmlarn y przewóz podróimycli znanymi pin  ip ° sed* 
u n i ekfątiml pospiesznymi z HOTTTitDAMO

P O  A M E R Y K I  I K A N A D Y .
. ooró frwa i —4 dni. — U -  
nie Holandja-Ameryka poeiada 
w n i  nlaaie Uejna< > a i , . . t  
«sób.—Niema międzypoKłada. 

i Celem asbazpleosuiia sobie do 
| nrego miej_jL, 1 owiną „ sie wy 
sj tac zadatek w kwoeie M Kor., 

pi tun wyejianr, zadatkową ssytaartą l wszelkie non* 
esoaie do pjdrójy. w  m >: Bl> ‘ yJt informacji udaijle

G e n e ra ln a  K ep rezen tacya
LINIA HOLANCYA-AMEBYKA

4—4 L w ó w ,  B ł o n i e  L .  2 .

lim ni całym świcie
PRZEWOZOWA fIRMA
B. Karlsberg,Hamb’ri'’/*rii“ "d‘^ *przeprawią <1j Ameryki, Ka­
nady, Aiyentyny i wszystkich umych Mmursk.eh 

krajów

okrętami pospiesznymi 
i pocztowymi

Komu tedy zależy na dobrej podróży niech w czas  
pzed wy jazdem  a domu i t M i  listownie 
pouczeń Kto nie może czekać na odpowiedź niech 
także na ślepo nie jedzie, ale wprzód m lelseo  
sobio zabezp ieczy  przez posłanie zada ta a w 

kwocie 30 korvn do firmy

B. K A R L S B E R G ,
. 55.

Kupulac
lub zamawiając towary, uprzejmie pro** 
eimy naszych Przy jació ł powoływać 

sio un „Pray jaa la la  Ludu ____

10X300 Koron nagrody b e L  z a r o s t u !
Porost włosów i zarost uzynkanu istotnie w 8 44

uśywaó ty
porostu włosów, zarostu i rzęs, b& udowodniono, 
u  NoHan-suisam Jost jeaya/m środkiem a r  > 
wr a; isrsł wledzj któf v w ciągu B -14 dniowego 
jńytkn tak na cebulki wluow* dni la, to wło* 
natychmiast róśó sac&n*. Nlevko Liwc i jwa- 
.sntowąna.
JU ill l i  alt jest prawda, to płacimy 

7 0 . 0 0 0  Koron gotówRą
ls iś «m « fy* a a ,  mającemu rza lKi zarost lab 
bez zar rte, (to przez rłjdui tygodni bi zskn- 
toczni. Mohab-balanru eiywaf.

U W A G A :  My jesteśmy jodyn-, ijr ią  w świa­
cie, która w Ud uosób po,ęóoa. Łika-t-VJa I nau­
kowe opisy r ri " licspoe l̂ecanis. Prssjtmya si; 
usilnie pi cod naOado^ ulctwami.

„O i mich doi yyiadcaeniach Nokah-halsamn mog? 
donic U, ie yncem aeń eałLLcn sadowolony. P 
czątkowo traktowałem Pański Nonab-balsam z nie-

dowierzaniem, doświadiozeiye jodnak inaczej nudę pouesyto. Jud aa kilka dni skutek był widoczny, a po 4 t/mcL 
niach miałem wspausł. wąuy. Jeb. to skutek znakomity, gdyż mimo 97 lat wieku nic miał .m ^rzed nżyum No> 

* lamu Żadnych was J  Będę pana wąijduo poii osi a wducconośdą i pozostaję a powstaniem i. Hjetr.
>ge poledo ksidej Pani prawdziwy duński ,Nokah-bali “ jakr p. jj ,-mny i niesawodny środVs di i^ywo-
w y . b  w ło só w . P rzez  d łutozy czas w y p a d a ły  m l siln ie  w ło s y  tak , to  m ia łam  w ia ł?  m iejsc 'tukiem  iy syeb . 
lu  N o k ah -b a la am u  przez 4  ty godn ie , w łosy  zacsęly  n a  n o w i  odrśstaó i  w y ro s ły  gęste, d łu «n - i 'lardzo^ładne.

Panm C. Hol. Isthr ^sdj I ł f

kah-balsamu todn;
bMoj 

łania no!
Po uńyoiu'

1 uakiet N kah K- 10- dyskretnie opakowana. Za p< praadniem n id tał ani nu naleśytośd 
lub za zaliczką. Zamiast gotów‘d przyjmuje się ts1 marki pootoowę, Malsńy lisad;

H o s p u a l s  L a b o r a t o r y u m ,  K o p e n K a g a  4 9 5  P o a t b o x  9 5  ( D a n i a ) .  

(P o c z tó w K i o p ła c a ć  10 h a le r z / ,  a  lis ty  p o  25  F a l . ) , 4-12

,Prsyiaci#t ladt|M 
.'m ia ło  m w i m  pią . 
tnuje nadużycia, jH- 
kio*; się wrogowie 
praw chłopskich 

dopuszeftii4 Pisa* 
cie więc do JPrizy- 
jaciela LuduM o ka­

żdym nadużyciu.

ił Pił niln iii n \\ r ili:r

C . k . r s ą d o w o  u p ow aśn lon a

Biuro wojskowi
ąmerytowanego c, i k. mąjera- 
audytora (s,dzia wojskowy, 

Józefa UartusiewiCM  
w  Krakowie, plac Grubi 3 
L f, prsedtem uL siwiaizymtJ 
eka, prseprowadaa wamWa 

sprawy wojskowe.

Z  a  1 i c z b i
un T r u l k l s  lo s y  ans"ryackis

Toteryi 11-sowr,' Luopuid 
BrsmWi.tier. Czorta eków 

Rynak 12.

P astesoSr do sprssdania
silne w aobryoh uli. ’ 

rami ,, r« i snosowe. Oana gnia 
80 Koron. Paweł Łorąnz, Jać­
mierz,

In s i r u m e n u .  w dobi 
stanie dęte na 29 ludzi 
warunkami artystę] nyml * do 

-sprzedanie. Muzyka kniejowa
Nowy Bącs 2. 1 —6

R e a l n o i ś  sk ład a ją ca  »tę
a  & m orgó w  g ru o tn  w  tam  

9  m org i łąk i, w  p ięknem  pe- 
łu * «o iu  w  m ieścia  M yślen icach  
do w y d ^ e rto w iy n ia , Z g ła szan ia  
Józef Ssklarzewi.a (ok- ijaąyer 
. J jn a r u j  B o ch n i*  1—8

A . R ó ż^cK i
fabryk* wyrobów  r̂akiet

pęlecat
K i a ł b a s ę  delrsną i  g .  1 6 0

V . ,680
s m a l s s  i slwninę 
w ę d s o n K s  i słoninę wy
i  sną. Wysyłki aa pobranjetn 
ou Tutnii 1—lr,

Z r
stwo 8 «

w a d u  w y j a i d u
spm adan ia  gospodar- 

. aw-nów gmr4̂ , dom  
8 1stan cy .. kuaha^a i tśsń, waseł- 
kie bu d y n k i gospodarese  w  ó t, 
h rym  stanie, d u g/  .■ad s  dr. 
w a m i c ^ o o o  .snu . grvo.t oh- 
J an y  sa ra *  p rzy  stsćy i ko lr- 

jo w e j  i  p rzy  i w O  D ąbrow to. 
(M c  -  16U  ud koron  IM  b lM  s j  
In fo rm aoy* a w iw o a d s ię d o w ła -  
ś d d e la  i t jA  ł  i  na  
odpj-iad' Y&iat i Ulstor posta 
reatento iłąbi.i.a I oi« f u  
UVWa 1—8

GOSPODARSTWO
składijące iżi z 9 morgów snuto 
i doc-e murowanego mitosfcsł1 
aego w okolicy prs«aytl0W*L 
w pobhśu fabryk i kopdń poi 
digodnyicJ warunkami ćp 
sprzedania. ZsilązU I —MO U f.  
BUśas* wtadomcśó Kiląr i^u 
Kraków Kochanowskiego i- 
1-6

Chłopi pnmlghsjsio •  
> 01, że zdrada jeit oaj- 
wi^huzyui grzecheiu, a 
Uauństwo najwigkazą 
podłotą.
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P R Z Y J A C IE L  LUDU
W zakładzie sadowniczym

„Glinka”
(w łu .jić  k iwaLi~(,c .rarzyst',, ogiodnicze-
Bv») sjbwene. przez e. k. Min. rolnictwa i wysoki 

Wyd. ’al krajowy
Nabyć liotna,

Doborowe drzewa owocowe
pionne I karłowe (własnej produkcji), krzewy owo­
cowe, zrazy do szczepienia, rozsady warzyw trwa­
łych, Jak truskawki, rabarl ar szparagi. Maść 
ogrodnicza prądnicka (własnej produkoyi). Narzą­

dza i mi ałj ogrodnicze

Ceny bardzo przystępne.*
Dla kółek rolniczych specyalne opusty od cen ka­

talogowy oh. Cennik darmo £ opla tnie.
Adres: Prądnik Czerwony pod Krakowem p. loco

Z&Rlad „G linK au.

Polecamy gorąco wszystkim, którzy mają zamiar jechać do Ameryki lab 
Kanady, aby udali sią z patatem ufaniem tylko wprost do

Biuro podróży Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu,
które nie ma iadnyeh agentów ani naganiaciy.

„W IS Ł A

Strażnica Polski Lodowej
Mleslęeznlk Nlepedległeśdowe] Młsdzleły,

Wychodzi co miesiąc r Krak iwie Ryńsk 6 (Szara 1 ■■~lmlt>) 
Prennnsarata 6 K rocmio ■ praaayłką pecetową. 

Nnmer pojodynoey 60 hal.

T o w a rz y s tw o  w z a je m n e g o  K redy tu  
we Lwowie, ulica Leona Sapiehy L. 9.
Udziela członkom swoim ubezpieczonym we „WiSle" potyczek na weksle lub 
skrypta dłuine na najniiszy procent i najdogodniejsze wasnnkl spłaty.

Przyjmuje wkładki na książeczki i płaci od n‘ch 5%.
Podatek rentowy opłaca Toi arzystwo z u łasnych funduszów.

■ ■■ . r - -—■. —r.— Udziały członków przynoszą dywidendę. -— •
Keaceayeaew. reskryptem c. k. Nlnisteryum spraw wewi. z d. 9 sierpnia 1898 r. L. 4847.

„ W I S Ł  A “
Ludowe Tow. wzą;. ubezp. we Lwowie* Leona Sapiehy 9
zasługuje na poparcie jako najtańsze krajowe Towarzystwo asekuracyjne.

i  Spółka i
fakturowa
zz w  K ro śn ie  =  
timn. unjutn*. i nngiifr ĵ

wkładki itzezidiiitl
i 'łasi S 1 pól proM i t  ed 

da'r stodania.

Dolary I « b i . y  .Jąd-a Ucsy 
na.wytej I T j i  sic bezpłatnie 
skarbonki dla drobnych om- 
oaądnośoL. — Z Rady nadzór* 
c m ]  Wluoenty Jabłoński, po­
seł do Rady państwa, Dr. Fe­
liks Czajkowski, JadiLj Kra- 
ki srak, osłonek Rady nadzor- 
ozzj Stron. Lud. ltd. Dyrekoyat 
Wojciech Lznik i Wiktor 81- 

LorskŁ

m m w m .

C. k. Patent Nr. 51.489
nowy endewny wyna­
lazek dli cierpiących
Nowo wynaleziony pasek rupturowy bardzo 
lekki, dla największego wypadki 12 dkgr. wagi 
boa sprąśyny lub metaln, nozi sią bez bólu 
1 radykalnie przytrzymuje przepukliną. Odpo­
wiedz za dołączeniem mi .ki od wrotną pocztą.
M. Kantorowicz, Pocfgóri .e,

kote Krakowa- JóaałlAaka 4. l t - S

Senztcyjne zjawisko przyrody XX. wieku.
Czynią uwaśnym, Se nie chcą robie płatna! reklamy, 
jak Me to dzieje w podobnych wypadkach, lecz do­
niosą kańdemu całkiem darme w jaUl apesńh ślę­

czyłam aią z dłagełetniege, cląiKlege
mr C I E R P I E N I A  P Ł U C  w

astmy i kaklaazewego kaszta. 8—6
Tan środek domowy modę kaZdy bardzo tanio nabyć. 
Zechce pan nadesłać opłaconą kopert ( na odi iwiedi. 
Fani B. HOLENSHA, Wrachewitz koło Pragi. Czechy.

obroni ran; 
nlem koi 
wieijatronnej

Słynny, od lat 40 tytląckrofo;* 
wyprdbomna, wybamo, anty- 

ssptyozns

PRAGSKA MAŚĆ
=  D O M O W Ą  =

jako
mląkoząca i (gnące nie powinna brakować 

w tednym domu 
Puszka 70 h. Codzłem a wysyłka ja nadesła­
niem a góry nale&ytośei za 4 , “ ki 8 K. 16, 
za 10 puszek 7 K. {ranko do kaidej staoyi.

B CDICIICD C. k. D o s t a w c a  D w o i  
• rnAURCn Apteka pod „czarnym 

PRAGA, Mata Str na, Róg nl. Nern
IkM * Rnkwit* ipttc* l  li Jn

Wuystklt crąiol ipsktwinu 
roszą tą pnwnls z iitrz itirą  
m arką och ron n ą

orłem" 
eruda 208.
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i
szlachta się już złączyła, 
urzędnicy już się złączyli, 
księża dawno złączeni, 
robotnicy już zorganizowani, 
mieszczanie już się złączyli



REPREZENTACJA

- A S B 3 T
Spółka a ograniczoną porąką

Kraków, ulica Blle?l 1. 4 . 
Ttlnfon Nr. 1404,SZYMON FELTSCKER

Poleca dachówki ióbeatowe, odporne na zmiany atmosferyczne zupełnie ogniutr ,uł(. Pokrycie 
Asbitem jest nadzwyczaj lekLie wobec czego oszczędź się bardzo wiele na wiązaniu dacbowem 
Pokrycie anchowe Asbitem nie Wymaga nigdy naprawy, a będąc tak gwCó^Uami pocynkov 
nymi jakotd spinkami burzowymi spojone, przedstawia jednolitą całość. Po nadwłaniu wy­
miarów długości i aseroKosci domu, przesyła zip chętnie najtaniej obliczone kosztorysy Próbki

1 katLlogi na żidauie gratis i franco. 8—8
Warunki spłaty barazo korzystne. — Zasląpty poszukiwani.

4  ^**v O os—izędrnśc. w oliwmch i smarach.
t y j  O  V /  O  Zr akomity, ekonomiczny, preparat:

„ H I C E O  LS* — —rvio
■koncentrowany w  stanie płynnym, należy ożyó Jak d Jo- 
mieazkę do każdej oliwy 1 k ż d  łgó smaru w  ilościach 2—S*/s.
Prorpekty C Z £ S Ł A W  H l N C l N G E R
d )SUv? u.tądień manyikvw}uh 1 budowlanych. Mas-,yny, 
narzędzia, artykuły teehfti *ne. Śpeęraloośó: wszystkie paten- 

rości 1 uas*yUy. Lwów Vto tt uh  nowe n.as<./uy. L v wswtRa 48. — Tel. 1161

Prlm» Pw,tró>lt<> Słoninę I Smalec
topiony W najlepszych getUukach wysyłamy en-gross oraz 
i w mniej izych 41, . kg. pakietach poostowycU netto raga 
w cenie K 806 sa stualuę białą, u  wędzoną & 8*68, papry­
kowaną K d'95 a K 916 za smalec wraz s opakowań ien za 
zaliczką Leopold Wfcisz i Ska, Budapeszt IX., Hefttea 
utea 17. (naprzeciw miejskiej trzody chlewnej). Dom
ekuportuWy 8malca, słoniny, potridet, Hltfck i innych pro- 
daktdw krajowych. By zapobieds zwłoce zleceń proBhny o 

dokładny nass adres. 10—10

Waine dla Panów kowali.
Gazownia mlnsta Tarnowa poi sca

K C  KJt G A Z O W Y
p lsrw tta rrąd n s l Jakificl d la  celOw kowalskich.
Cany od l/IV b. r. anaecnla tnltene. Spółkom rol- 

nlecym dajem y specyalny rabat. 8 — 8 
Presimy • iwUltcnii

H U 3 Z Y H Y  0 0  n n C H Ó B E B  E E U E H T O H Y C H  
U B S Z Y H 7  0 0  P C S T B h Ó H  O E t O H O H f C HFnrmv do ot°pul. ̂  *łnpuw kamieni
l U I  l l l j  sufitowych i innych materyaiów. 
Urządzenia da rozdrabiania. Mieszadła. 

Maszyny do przemywania piasKo.
FABRYKA MASZYN

Dr. GASPARY I SKA MARKRANSTAEDT
(M itacr)

H.taUS nr. tlt >««>!■

O D E Z W A I
Niniojasem mam zi sczyt zawiadomlń Szanowną p. 6. Pnl Hca-
nośń. te s dniem 1 styomia 1814 knpilem na ułazaośó firmę

DOM ROLNICZO HANDLOWY I KOMISOWY

, F L O R  A “  W  T A R N O W I E
i będę sprzedawał nasiona rolnlcse r.arwszaj jakości I nawozy
sztn^ne pod ko..troln staoyl doświadczalnych, mam '.y rolnl-

kamlei
w _ eclw pogJ

przez niesumiennych k nkarentow roi -ieWsaym, ja r, y firma

ese Dierwezorzędnych firn*, oraz węulel kamienny krajowy. . .  -  ‘ iko1 gdrnc śląski. 7t -i T t  i*. itrzegam się przeciw pogłoskom,

irzezemnie nabyta pr.re w żydowskie ręce. Jako dłngo-
tetal kierownik tę) firmy rąbałem ją obecnie na własnośń 
1 jak dotąd tak i nade tawgae chętnie, rzetelnie 1 szybko 
nr jn  -ani* »wy h od1 r.orców zawi ,ka i będę.

Puiscająo się łaskawym ..zglęaom p. t  Szanownej publicz­
ności kreuę tiĄ z Wysokiem poważeniem
t—26 F .u g z n lu tz  Ś c h w c i n l b .

Dra G0lis’a proszek spożywczy
(artykuł znajdujący sli w haadln od r. 1867,. 6—6

Jt.de> 1 / iistm sj, J^pemagaje trawleele. Do nabycia 
we wsa/stkih p.awie aptekach i składach aptecznych austr- 
węg. monarcLil. Cena m_ied-o pudełka K 1*68, dużego a  2-ok. 
Każde pnasłko musi byń zaiuk-ięte pieczęcią „Dr. Gftiis* i 
zarestrowaną marką oohronną, dalej musi mieś etykietę a pozare itrowaną marką och. -aą dale] mnsi miee etykietę a po 
dobizną mojego podpisu „Dr. Józef GSlis Nach folgę r*, a przy 
ztkupnie Ząjać zawsze wyraźnie: prosieR spożywczy Dra. 
Golis* iV)<ącii; wytwórca (o d  r. I I  >8) ,  J  - Jes. Golis 
Nachfolger W in  I. Sfephansplatz 1. (Zwettihef). ByzyłRa 
hartownie 1 datailicznie. i . 1  111 międzynarodowej wystawie 
farmaoejiycznoj Wledań 1018 premio w. .wielkim zł. medalem.

fianzność! PatentŚwfotowy
ZasWuje zupełnie 

mi fi Maszyna ta w
ui teclą gn godziny mie­
le pszenicę, u wies, żyto
nawet « . “raryj»ę w 
ilości 85—46 kg. i ma 
O) wlaśdwośó, że da 
się w ten sposób u re­
gulowań, Że misie dro­
bno, śr-anlo i nawet 
Ra mąkę.

t izoagf Inie w e;os-
ajepô aretwaoh 

niepospolite usługi. Ce­
na luaszyuy a o pa­
kowani wynosi 24 
kwron, p.zy samóu le­
niu należy nadesłać 
6 koron zadatku.

Generalne następstw, na Galicyę 1 Bukowinę posiada firma

M. Kran/ Kraków, Dletlowska 77.
16-62

Do obrony „Pobudki"
wzywam Was braci* Włościan e, gdyż s Mttó-r otrzyma­
nych a wiosek dowladnje się, iż w nloktórycb trafikach 
1 sklepach, mimo wyraźnego żądania „Fob.dKi Betdew  
i l l t g r 1 — jmpająoym narzucają przemocą inne bibułki. 
Każdy jest penum za swoje za swoje pieniądze, więc musi 
to dostań, czego żąda! Zatem przy zakupnle żądajcie, wy­
raźnie „PubwdRę BsldewsRlsgo" a nim zapłacicie, do­
brze oglądajcie czy jest napis Pekadha 1 t- y na obrazkn 
jeat Bartess GlowacKl, trzymający czapkę raą na ar­

macie a przy nim kosynierzy.
Bracia! uczcie jeden drugiego po czem moana poznaó 
„PobadKa lełdowiRisiJe" ten mój głos ustrnagawozy 
nlsohaj leci ód wioski do wioski — «d ijiaty do chaty

Wasz przyjaciat

u a Wł. Bełdowsbi
Pabnrtaat „ P e k o d l l "  w  b i l s t l * .

J « ł a  w y l ę g ó w #
kur „Wajenuotow- ztdtyoh pt 
80 W H za autuks wraz ■ iypt. 
kowaniem sprzedaj* Jc lowtd 
kor W, Serafina w sżnity 

p. Borysław.

Do sprzedania^
Doza, stajnia, 2t7 Lwtdra *- 
wjaL sążni ^iMwć.za (stodais 
olok domu), 6 morgów pota, 
w tem łąka, •/* «■ ngu łasa l 
V. morga wiuogradu i -  K 4400 
/ rouem_ MJkr1 L, Sajko, O 

noyao Nr. 168, .rdaronl^. 
5—8

Herbata
r larwrwj jakoM i H-Iej Oli 
wszędzie, w oudowule pięk­
nych pęczkach po 6, 10 20 
i 40 hal. z 80 rocta* opa- 
stam, oplatała « a  i kil zki, 
wrsyłc. B. Sapsr, “taa Wy 
trikowy herbaty, Ti-z^be, 

dany Nr. 107.

Kaw a BO %, 
potaw ia ła lll
Imerykańka kawa ozzesędno* 
sc' — niezwykle aromatyczna, 
wydatna i o_. żądna -6  klg. 
pakiet próbny kor. Ib .płatnie 
aa zalicaką. „Eksport Kawy 
i herbaty1* a . c ir Tlssabog- 

dany 286. Waar-

n i v t  * m io r n io t o
otworzył rządu wo upoważnio­

ny geometra

Arta* B. Bromoaicl
zaprzysiężony rseozosaawoa 

sądowy
K r a k ó w ,  i w . J a n a S O

obok o. k SądtL, 6— 10IEIMCY CYPRES w KRUKOWI!
allea Szewska l& ll.  

Sprzedaje ty~tryi 
nadal po nodzwr- 
czaj niskich oeneek. 
1 Brytania AaktrIrytania 
Ber- zyst.Boakoyf 
86 goć s. n pięknym 
łańcuszkiem korea 

8*80, 1 amer elektr -loty Bn .<. 
z marką Splendit, nadzwycoa| 
płatki, modny ka -alam ld,smo- 
talowym cyferblatem M  g o k  
idący, szwajcarski werk z łaó- 
euazklem kor. 4*70 Srebrny 
Roskopf o trzech kopertach, 
bartl-o r*lny, kor. 11*—. Stalo- 
v y damski Remontoir kor7*60. 
Budzik najlepszy k U l >■—, 
Łańcuszki srebrne od kor—''— 
Zegarki Jota damskta edksr. 
47 Bogasn f.jr ' .owak* eza* 
aikż aa żądaale dana* I opla­
tała. 8 -M



<v;
S P E C Y A L N E

P I W A&» VV " Bawai -Rasynowe-Porter %
w y r o b u

IIuznane zostały na wszy stK5 światowycH wystawach
j a k o  w y ś m i e n i t e !  A ° ^

W *fi*
SINA PELZ

Kraków, 
u l. G e r t r u d y  2 9 / L .

Harmonl- 
k ii 8 kla­
wiszami 

k. '30*10 
kia wista­
mi 1S re

  j ca tram.
X T Itemt. ajkar zegarek mę- 
elr* .ryreralowany z gwarno. 
X dtA GanJtuz bi aa z 8 aor 
wetami z trwali ] 1 pięknej ma 
fessji, cały (irnltar 8 jtorooy. 
Cennik n i tąd&nle wysyłam 
darmo 1 oplatam. ''fis

ii

Nc reumatyzm
gościec, pnatraal (ischias) 
i lam- ola poleca clę ni. 
m arihjąoo nacieranie, od 
wieln lat ugranie roz- 
u o w assrihtJona, przez wie­
ln lekarzy ordynowane I 
pr.w znakomitości izna- 

e UMrantnit u iu xna 'ae 
■weeaalium z pr. aarejasw. 
marką ochron.

.RERWOL,
*»
chemika dra Jnl Franzo- 
aa, aptek, w Tarnopolu 
( L u  laóoLU 80 haL — 
Ili fL 8 kor, nie Ueaą« op 
| h 1000 listów dzlęfc. 
do przegląda. Dwa razy 
dziennie wysyłka poczt, 
■zmawiad pod adnw-ro: 
Główny skład wysyłkowy 
dr. JTi Hh i  Fiauicom, 
ohesz i apfc, Tarnopol 216. 

17—84

N a jlep sze  ź ró d ło  c ze sk ie !

Tiuli plarzil iS T E T t t
* y »zegi 2-40 K; pólhtał. 2-80 K

1 kl. pacha 
uusrsgo < 17 K ; białego przedniego 
10 K ; najprzednlejsa. ■ piersi 12 8

P riy  odbiorze 5  Klg. opłatnie.
Gotowa poóef-il z gęstego ozarwonego, ntebieałdego, białego
lub tółtego nankinz 1 pierzyna 'PO cm. dłngeśó 120 om. sze­
rokości w raz a 2 poduszkami, kaZda 80 en. długości, 60 
om. zcerbkośol napelnionemi tuwru saarem, bardzo trwałem 
na-bowatem piei urn 16 K, półpneheu. 20 K, pachem 24, pie- 
izyuy osobne, uó Hf, 42,14 i-14 u, poa>srki 3 a w* 4 ILfie- 
rsyny 2 mtr. ałagie 140 cm. mr. po 13, ł4-70, 17-80 i 21 £  
Pcduizk. 90 cu. dlng.e, 70 cm .zer po 4*60, 6-20 ; 5-70 EL 
Pis .aty z mocne B-o u.si-n-ęopłrf^a 180 om. amgie, M  en. 
szotokle po i260 I 14-80 K. Wysyła aa saiicską od 12 X  po- 
asąwaay .płatnie. Wymiana dozwolona, lab zwrot piaaięaay 
ze towar nieodpowledui. Obszerne eezaiki darmo 1 opiatnlr.

S. Banlaek «  Oaaahaaltz Nr. 90B Czaahy.

DACHÓWKA ASBESTO W A

WVHo» 
Kfc**OWMVC ]

•mt I0C
[KRAKOM , 

AS8IT

KosmoA%y
W Z O R Y  r 
CCNN1K.I {
r.a pódcynitTn
dtuoóści f 
K a le m  c i i i  
ik.ro\uo\' l
KRAKÓ\W —,5S

^ ____  OSTRZECA?W
FARRVKAtAłPKul pRZtp;, naśla 
AŚhtSTOWEOtł. POWNtCtWŁKA 
l - A S  B  * T e  U W A Ż A Ć  
S p ó łk a  *  b$- y>.- N A  NAZW Ę'-

k r a k ó w  [ - Ą 5 B 1 T .

ipiefliwPfazie
poczta: Chrzanów.

(Firma polaka i katolicka 
a najstarsza w Galicji).

Produkuje wapne palone mit 
lone o najwyżs.e,af zawarto­
ści tlenku wapniowego tem 
samem znakomite, jako śro­
dek nawozowy do uprawy 

roli, łąk i pastwisk.
Ceny umiarkowane, 
na źąaame oferty.

RA RATY MASZYNYdo szyoia i hafte
poleca

ujwiekszy skład«krajd
firmy

R. Pawłowskiv Mmi, Rynek I
CennilL z  hlztoryą maszyn darmo i optatnle.

Na reumatyzm, bóle głowy
migreną i inne bóle nerwowe polecamy jako je­

dyne niezawodne nacieranie

M I G H O L
nazwa p. a w nie zastrzelona). 12—26

Cena flakonn "8 hal. — Sposób nayoia dla każdego 
flakom. dołączony. Najmniej wysyła. sią 2 flakoniki. 
Fabryka orsa główny skład wysyłkowy: C. k. epteaa 
obwodowa O. HELLMAN w  Taraopuln L 27.

W yroby  tKacKie
■ najlepszego 
Płótna “
dymy, ó . . . . .
■y, serwety, barchany, flanelo, rnwioty, płÓoiOnka kolor. u& far 
tasaki, sukienki, t a kl i silne tkaniay na .brania męskie poleoa

TKALNIA PŁÓCIEN MICHAŁA MpOWiCZA
w  KorcETnii*, obok  Krosna.

Na Żądanie próbki towarów bezpłatnie. — Kto tylko raz jeden 
■amówił towar i  mojej tkalni, ten gdzieindziej płócien knpowaś 

nie będzie.

^ l lw i t o p ą  sławę
nlmnMłd I . , _ . _____
snanr

nsyekał w

r K s p o z r t n r a  w e  L a  o w i  e u l.  8 r K s t « s R a  3 8

Bandaż* rupturofte bardzo praktyczne
znakomite dla osób derpiąoyob przepukliny peobniaowe. 
Paski bez fadnyoh ron.syn baiuw lekkie jalcotet i sprę­
żynowe t r a  psąy brzneze polec* znany bańdaZysta 
(rwaraneya ogo na. Idczne nznania. Łlstowre objaśni, nta.

Antoni K. Mirkiewicz
Kraków ni. Mostowa 1, 4.

Ostrzega się
w

E*ę przed bis a a  a te tm  łio w y ch , k td rz v  wprosi 
y^psknją. — Ne tądanie wyjeMRam.

It
62

UH
itKttf (fh 
Nśmśj rt

krótkim czasie I— 212L, 
wychwalany powazerS&łe ś r od e k  do 

n a c i e r a n i a  pod nazwą

IcMomentol
którj itkom tysięcy c erpłącym przywrócił zdro­
wie A wdś jest irawia u każdego ulubionym środ­
kiem « -ouwym, który jak aajbardziuj izta  załe 

1 nporr"v#re wypadki:
remna* nn % Jo46e«, arrzoboli, boln ftowy
l a b  zębów, kłucia w  boku, epuebiizny, o p a ­
lenia » U « Aw  1 tym podobne delegiiwośei
nsnwa bezpowrotnie w jak najkró*rt>m czasie, 
t r ret w tych wypadkach, w ktory-.l inne środki 
nie pomogły Skutek ladrwyczajiYy. Daiatante 

szybkie i p i  w  
Jedyna główna tabrylca 1 wyeytka 
prawdziwego I C H T O M S N T O L U  

Leboratorjnm obemtezne aptekarza

S Z U  K I B I  S a n ta  Sutek» .
Pocztą wyiyła aję franco — (z Lpłaconą poesrtą)
& flaszeJi ca & komn, -  1,0 flasutok za 
10 koron, -  25 flaszek ta koron. 
UW AGA j "Epraaza tlę %daó ty ko T^Apport^i i 
w plombowauem opał" wanin 1 eamawlsC Icbto 

mentri tylko ze Sambora.
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S yndyk  a j  R olniczy
W  K R A K O W I E

ma zawsze na składzie i poleca najtaniej wszelkiego ro» 
dzaju nasiona zbóż, koniczyn i traw.— Nawozy sztuczne 
(żużle i superfosfaty, wapno). — Otręby. — Makuchy. — 
Maszyny i narzędzia rolnicze dla małych i średnich 

gospodarstw wiejskich. — Węgle, koks i cement.

Kółka rolnicze mogą c a ł e  za po tr z eb o w a n ie  pokrywać 
w Syndykacie rolniczym i mają bardzo wielkie o p u s t y .  
Narzędzia rolnicze, jak młynki do czyszczenia zboża siecz­
karnie i t. p., można dostać w Syndykacie już po kilka­

dziesiąt koron za sztukę.

Radzimy, żeby po k.lku gospodarzy zamówiło czy to na­
wozy w wagonach, czy narzędzia do wspólnej obrobki roli 

i zboża, a wtedy taniej im kupno wypadnie.

U W A G A :  Spółki handlowo-rolnicz'*. a mianowicie: w BOCHNI, 
CHOCHOŁOWIE, RAJBROCIE, TRZCIANIE, ZASSOWIE, ŻEGO 
CINIE, następnie MIARKA w  Brzesku, ŁAN  w  Dąbrowę}, SIERP 
w  Gorlicach, ROLNIK w  Jaśle, J ED NO ŚĆ  w  Krakowie, SKIBA 
w  Kętach, SNOP w  Krośnie, KOSA w  Limanowej, KŁOS w  Mielcu, 
N IW A  w  Myślenicach, ZAGON w  Nowym Sączu, PODHALE w  No­
wym Targu, R O L A  w  Skawinie, GLEBA w  Tarnobrzegu, PLON  
w  Tarnowie i SIEJBA w  Żywcu mają wszystkie powyższe arty­
kuły rolnicze ze Syndykatu rolniczego i dostarczają ich również 

rolnikom po najniższych cenach.

S t r a s z n i
wygórowano ceny płaci Się 
nieraz za gity), B||̂ | | fe *  
tlll. Kto chce togo uniknąć, 
powinien w razie zapotrze­
bowania płćelsn iUłkleh t 
materji do prania, udać się 
wprost do miejsca wyrobu 
tycnże. Wystarczy zaiądać 
bezpł. nadesłania mego k - 
gatego zUaru próbek wiosen 
nyoh I latnMi,oktoryoh zwrot 
upraszam w przeciągu dni 8. 
Posiadam towar tylko pierw­
szorzędnej jakości 6-6 

Dra r n e d n ,  «aKaa
r R A N Z  S C H M I D T  
KtnUw, S IS . (ilą«K aastr.

T T rrrrm

Do nabycia 
w Adm inistracji

u

„Przedhistoryczne  
dzieje Polski" napisał
Albin J ira cena 1 K.

dla czytelników c< sny 
zniżone

„Judasze". Krótka a
cięta historja krętactw 
wszechpolskich cena 20 
hal.

Polityka Stronnietwa 
demokratyczno - naro­
dowego cena 10 haL 

„Zbrojne pogotowie 
narodu polskiego" na­
pisał J. Sanojca cena M  h.

U D O C O C C C D
m u  i T r i n n m n m  i  i i i t t t t t t

SŁAWNE LER9R5TW0
na padaczkę chorobę św. Walentego na ogólne osłabienie nerwowe, kurcze 
nerwowe, i tym podobne choroby — zalecamy usilnie środek pod nazwą

„EPILEPTICON" Dr. Weila
Pastylki te działają znakomicie i są wedlie zdania i poświadczeń lekarzy 
całego świata n'ij!ep=zym środkiem w czególności na cturobę św. Walen- 
tego. .  .  ,
Leczenie trwa oKoło o mies.

1 pudełko z 60 pigułkami na 1 miesiąc kosztuje z opłaconą pocztą i do- 
kładnem pouczeniem No. 68 _ _ K o r o ł  8 .
Pros-my zamawiać z głównego składa dla Galicji, Bukowiny i Śląsku anst

Z  ApteKi Szymona 
Edelm ana w  Samborze.
1 1 1 1 1 1 r r i 1 1 1 1  n r r T T T T T L - T n r n

IW flllli
rowery i motory 
dwukołowe nzna- 
nesą^ako specjal­
na ma.ta świa­
towa. Proszę *%- 

dać cenników

WAHDEREa -U^CRKE 9. 6. SCHÓhflU ROM CHEHITiTZ.
a — 100 p. s. Przewrót w  budowie 

motorów ropnych
Wertykalne motory rtibne
system Barlch-H.nber. Najmniejsze

bez dymn bez odoradl
loro iprudslj dli BiRcH I Bikufer.

u : ? i d  R en am i,  Lwiw, Kratkklsfe 14
Ipucyalm laltyU ■atariw nmict, Tag, kowagdytw g ick id  1 Ra
i—CS Wien 19 8 Hell(g«n-']ld era raaee 83 807.

Wydawca i odpowiedzialny redaktor JAN £T A PIŃSKI. Z Drukami Narodowe] w  Krakowie, ul. Wolska lf.


